
Dziś w numerze dodatek tygodniowy „Z YC IE  SM*€MTOW  .

SŁOWO POLSKIE
BEZPARTYJNY d z i e n n i k  z i e m  z a c h o d n i c h

C E N A '

NUMERI*

jS x M

ROK II W R O C Ł A W , PONIEDZIAŁEK 3 LISTOPADA 1947 R O K lr NR. 302 (357

Hołd męczennikom
obozu w Gross Rosen

W  manifestacji wzięto udział 50.000 ludzi
Dolny Śląsu obchodzi! Dzień Zaduszny pod znakiem hołdu pamięć] więźniów, zamordo 

wanych bestialsko w  ciągu pięciu łat wojny w  obozie koncentracyjnym Gross Rosen.
N a  uroezjstoóć przybyli przedstawiciele władz, duchowieństwo* liczne poczty sztan­

darowe kół PZBTYP, partii politycznych, organizacji społecznych, młodzieżowych i tłumy 
ludności w liczbie około 30.000.

Poniżej podajemy sprawozdanie naszego specjalnego wysłannika.

Gross-Rosen! — wielke róże — 
Symbol czy ironia?

Jakież to róże kwitły przez długie 
lata na tej ziemi zapomnianej przez 
Boga i ludzi, gdzie splotły się ze so­
bą dwa tylko uczucia: ślepa niena­
wiść i cierpienie ponad ludzkie si­
ły?

Lecz jeśli krew przelaną setek

Co. dUzi&K tti&iiA

Po co Schumacher jeździł 
do USA?

Świat wchodzi już w okres go­
rączki przedkonferencyjnej. Oto 
z końcem listopada w  Londynie 
rozpocznie się „sąd nad Niemca­
mi". W  Niemczech panuje już 
stan pewnego podniecenia: oto
zbliża się nowy wieiki „sezon po­
lityczny", decydujący o przyszło­
ści Niemiec.

Niewątpliwie ostatnia wizyta 
Scbumachera w USA pozostaje 
w ścisłym związku z „mobilizo­
waniem" opinii amerykańskiej na 
okres konferencyjny.

Wyjazd ten był z góry ukarto- 
wany i program dokładnie usta­
lony. Przed swym wyjazdem 
Schumacber odbył konferencję z 
doradcą politycznym gen. Clay‘a— 
Robertem Murphym, który Jest 
zwolennikiem jak najszybszej od 
bndtwy Niemiec. W planach tych 
liczy na pomoc Scbumachera 
Wysłał go więc do Ameryki i v  
życzył mu na drogę nawet w ła­
snego samolotu.

Polityka Departamentu Sta 
nu w sprawie Niemiec nie cieszy 
się popularnością szerokich mas 
amerykańskich. Sprzeciwia się 
je j przede wszystkim Amerykań­
ska Federacja Pracy, mająca du­
że wpływy na masy robotnicze. 
Schumacher miał przekonać F e ­
derację Pracy o „demokratyczno- 
ści" Niemiec i nawet usiłował u 
zyskać pomoc materialną dla 
swej partii.

Jak podkreślił „Przegląd Socis 
iistyczny" — „Dziś socjaldemo­
kracja niemiecka maszeruje w 
pierwszych szeregach budzącego 
sic z dnia na dzień nacjonalizmu 
Junłrrzy uważają tę właśnię par­
tię za najlepszą odtrutkę prze­
ciwko czterem ,,D“ to jest „dem>- 
litaryzacji, denazyfikacji, demon­
tażowi i demokracji” . Za Schuma 
cherem stanęły wszystkie silv. 
które pragną zwalczać ruch ro­
botniczy w Polsce.

Scbumachera zdemaskował o- 
statnio jeden z przywódców SED 
(Parti, Jedności Socjalistycznej) 
E.-ich Gniewke, który oświad­
czy., iż Schumacher w czasie
swego poby.u w Ameryce okre­
ślił podział Niemiec na dwie cze 
ści za rzecz już prawie dokona­
ną. Zachodnie Niemcy w myśl 'n 
tencji Scbumachera miałyby stae 
się domeną dyktatury dolara 
S F t wysuwa tymczasem hasło
powszechnego glosowania ludo­
wego, w którym Niemcy wypo­
wiedzieliby się na temat swej 
przyszłości politycznej.

W przededniu konferencji lon­
dyńskiej stają naprzeciw sieire 
w  Niemczech do zaciętej wwiki 
dwa obozy.

tysięcy pomordowanych więźniów 
ochrzcimy mianem kwiatu róży — 
to istotnie trudno o bardziej praw- 
dziwą i wymowną nazwę.

Czerwone kropie krwi szybko 
wsiąkają w  ziemię bez śladu. Szary 
i smutny był koloryt obozu koncen­
tracyjnego Gross-Rosen. Szare i 
smutne są jego szczątki w  polskim 
Rogozienku.

A  niebo w  dniu wczorajszym do­
stroiło się do tego tonu. Nisko na- 
wisłymi chmurami rozpięło szczelną 
oponę, by ani jeden promień słoń 
ca nie padł na miejsce, gdzie po 
raz pierwszy żywi przyszli oddać 
hołd Tym, którzy w męce i upodle­
niu stąd odeszli.

Przed ołtarzem wzniesionym z 
kamiennych bloków — widomym 
śladem potwornej pracy więźniów 
—Bezkrwawa Ofiara dobiega końca 
Biała Hostia błogosławi milczącym 
tłumom-i chylącym się ku ziemi, ki 
rem Spowitym sztandarom.

A  potem celebrans ks. biskup dr 
Milik wygłasza krótkie kazanie. Mó­
wi o męczeństwie pomordowanycn 
ofiar i niespotykanym w dziejach sa 
dyźmie nowoczesnych „Kulturtrae- 
gerów“, którzy z serca wykreślili 
Boga, a krzyż zniekształcili na złiak 
ucisku i  terroru.

Przed stopniami ołtarza rośnie kil 
kunastometrowe obramowanie z ża­
łobnych wieńców.

SYSTEM ZBRODNI
Dragą część uroczystości wypeł­

niają przemówienia
Na kamiennej trybunie zajmuje 

miejsce wojewoda mgr Piaskowski 
Omawia znaczenie uroczystości aka 
demonstracji przeciwko tym wszyst­
kim, któ.zy mordowanie człowieka 
zamienili w system i kończy wez­
waniem do jednominutowej ciszy.

Syczą płonące przy ołtarzu zni­
cze. Czasem załomoce jakaś sztan­
darowa wstęga, zaszeleści suchy 
spadający liść... Cisza.

Kolejno zabierają głos prokurator 
Sądu Apelacyjnego i zarazem czło­
nek Główne Komisji do Badania 
Zbrodni Niemieckich, przedstawiciel 
Armii Czerwonej i przewodniczący 
Powiatowej HŚdy Narodowej ze 
Świdnicy, która jest organizatorem 
dzisiejszego dnia. Padają słowa na­
brzmiałe goryczą i żalem, buntem i 
bólem, ale nie ma w  nich nienawi­
ści. To tylko wołanie o sprawiedli­
wość i ostrzeżenie na przyszłość.

Nadchodzi teraz punkt kulmina­
cyjny.

(dalszy ciąg na str. t ej)

Wojska angielskie
pozostaną w Palestynie?

Koła londyńskie wyrażają prze­
konanie, że plan ten zostanie przy­
jęty przychylnie przez rząd bry­
tyjski. Sprawa ta ma być omówio­
na przez gabinet brytyjski po jk>- 
wrocie do Londvnu ministra.

LO N D Y N  (A P I )  W  londyńskich 
kołach dobrze poinformowanych 
potw erdza się wiadomości, że Sta­
ny Zjednoczone zmieniły swą po­
przednią propozycję dotyczącą spo­
sobu przeprowadzenia podziału Pa­
lestyny, Koła te powołują się na 
wczorajsze wystąpienie w Łake 
Suceess delegata amerykańskiego 
Johnson‘a.

Johnson stwierdził, że rząd Sta­
nów Zjednoczonych porzucił swój 
pierwotny plan przeprowadzenia 
podziału Palestyny przy pomocy po 
licji międzynarodowej i wyraził 
przekonanie, że wojska brytyjskie 
winny pozostać w Palestynie „ce­
lem utrzymania porządku, aż do 
chwili uprawomocnienia podziału" 
co według propozycji amerykań­
skiej ma nastąpić 1 lipca 19J/8 ro­
ku.

K O M IS J A  A TO M O W A  P R Z Y  P R A C Y

W  Hunter Colledge obraduje kom isja dla sprato energii atomotc 
P r z e w o d n i c z y  je j Cadogan, dcle gat W. Brytam i (w środku), o l 

Gromyko (Z S R R ) i Baruch (U S A ).

Uwaga studenci ?
NOW Y DEKRET

o organizacji szkolnictwa w y ż s z e *
W A RS ZA W A (PAP). — Nowy de­

kret o orgsnizecji neuki i  szkolni­
ctwa wyższego obejmuje w przeciw.eń 
stwie do ustawy z 1933 r. szkoły za­
wodowe i  szkoły akademickie. Zada­
niem szkól wyższych, zawodowych 
jest kształcenie pracowników na moż­
liw ie najwyższym dla poszczególnego 
zawodu przygotowaniu praktycznym. 
Szkoły akademickie organizują ł pro­
wadzą badania naukowe, kształcą kan 
dydatów do teoretycznej pracy nanko 
w ej oraz przygotowują do zawodów 
praktycznych. Zarówno szkoły wyz- 
sze zawodowe jak i  akademickie

Krupp staje
wreszcie przed sądem
B E R LIN  (A P I )  W  połowie bie­

żącego ni esiąea rozpocznie się w 
Norymberdze proces kierowników 
koncernu Kruppa. A lfred  Krupp, 
liczący 40 łat, który w roku 1943 
został właścicielem całego koncer­
nu oraz inni byli dyrektorzy tych 
zakładów oskarżeni są o werbowa­
nie do pracy przymusowej cudzo­
ziemskich robotników, złe obchodze­
nie się z jeńcami wojennymi i więź­
niami obozów koncentracyjnych o- 
raz o użytkowanie fabryk w krajach 
okupowanych dla celów agresji.

rozpoczynamy druk 
h u m o r y s t y c z n e j  o p o w i e ś c i
ZBIGNIEWA GROTOWSKIEGO

z konkursem dla Czytelników

p.  t .  »Szukamy Skarbu«

15.000.000 przy urnach wyborczpch
w Anęg

Nieznaczny sukces konserwatystów

współpracują w szerzeniu wi 
społeczeństwie.

Sieć szkół wyższych planuje K  
Główna dla spraw nauki, ustała 
zaś Reda Ministrów na wniosek fc 
nistre Oświaty. Wszelkich przeks* 
ceń w  ramach poszczególnych sz. 
dokonuje Minister Oświaty za zgod 
Rady Głównej.

Nowy dekret o organizacji nauki 
wyższego szkolnictwa reguluje T‘ 
nież zasady i tryb nadawanie stopni 
naukowych, zawodowych i honoro­
wych. Stopnie naukowe magistra t do 
która nadają tylko szkoły akedemi' 
kie. Honorowe stopnie naukowe za 
sługi w  pracy naukowej nadaje i 
czelnła za zgodą ministra Oświaty 
Rady Głównej.

Poszczególne szkoły wyższe bib p 
cówki naukowo -  badawcze podlega 
mogą oprócz ministra oświaty także 
opiece i nadzorowi innych resortowych 
ministrów. Wszelk.e decyzje odnośnie 
organizacji poszczególnej szkoły wyż 
szej, je j programu nauczenia 1 per. 
nelu ogólnego podejmuje minister od 
powie-dniego resortu w porozumieniu 
z ministrem oświaty.

Koiuwachty

de Gaulle^a
z b. prem ierem

Maynaud
P A R Y Ż  (P A P ) Dziennik . 

beration" zamieszcza wiado: 
nawiązaniu kontaktu mię 
Gaullem a b. premierem E>
De Gaulle m ai zaproponow 
naudowi tekę ministra fina 
razie dojścia do władzy.

Z biegiem okoliczności ; 
prawicowy dziennik „Epot 
proponował Reynauda na 
cę Ramadiera.    „

Czy można zarazi** ®ię

cholera listownie
P A R Y Ż  (S A P ) Francuski Insty­

tut H ig  eny ogłosił, że nie należy 
obawiać się przeniesienia cholery 
przy pomocy listów, bo bakcyl cho­
lery nie przenosi s ę na papierze. 
Mimo to, dla większej pewność5 
w s zy s tk ie  worki z pocztą nadch* 
drące ze Wschodu będą poddar 
dezynfekcji na lotn skach lra 
cuskich.

LO N D Y N  (A P I )  W  dniu wczo­
rajszym odbyły się w W ielkiej Bry­
tami wybory samorządowe. Wybo­
ry przeprowadzono wT przeszło 400 
miastach i miasteczkach, w których 
ustępowała 13 rady miejskiej. 
Ogółem należało wybrać 3.000 no­
wych radiiych. Do głosowania u- 
T)r3wnior cli było 15 miLonjw o-

dane. V
LO ND YN . Sekretarz generalny 

Partii Pracy Morgan Philipps o- 
świadezył, że byłoby śmiesznym u- 
ważać wyniki wyborów za zdecydo­
waną zm-anę opinii angielskiej. Zy­
ski konserwatystów wynoszą za­
ledwie 5 proc.

S te rr o ry zu j
retrohuerem z
Trzech b, milicja 

skieb skazanych na 
ciekło z więzienia > 
zastraszywszy strażn 
rem z chleba. Więźn 
dowali następnie > 
któremu zabrali autom, 
sie pościgu 1 ze zbiegi? 
zabity, dwaj inni sfr

A

sób. Jak wiadomo wybory samorzą­
dowe odbywają się w Wielkiej Bry­
tanii co roku. W  elkie miasta nie 
brały udziału w tegorocznych wy- j  

borach, gdyż rady ich wybierane . 
są co trzy lata. Dotychczasowe wy - ; 
niki wskazują na zwiększenie sta­
nu pos adania konserwatystów. We : 
wtorek będą szczegółowej

JUŻ JUTRO



Hi aków czci pamięć Ignacego Daszyńskiego

LO N D YN  (obsł. wł.) W  czwar­
tek odbędzie się posiedzenie za­
stępców ministrów spraw zagra­
nicznych, celem przygotowania 
gruntu pod przyszłą konferencję mi 
nistrów spraw zagranicznych, któ­
ra odbędzie się w dniu 25 listopa­
da.

Sprawa Indonezii
ner R n i f z r e  ^ e z p i e c z e ń s l i r o

F L U S H IN G  klKAD O W S (A P I )  
X » wczorajszym posiedzeniu Rady 
Bezpieczeństwa, na którym omawia 
bo  konflikt indonezyjsko - holender­
ski, uchwalono rezolucję amerykań­
ską. Rezolucja zaleca by Holendrzy 
i Indonezyjczycy przeprowadzili 
bezpośrednio lub za pośrednictwem 
komisji mediacyjnej ONZ konsul­
tacje.

Delegat sowiecki Gromyko sprze­
c iw i się uchwaleniu tej rezolucji 
uważając ją  za niewystarczającą, 
ponieważ nie uwzględnia ona spra­

wy wycofania sił zbrojnych. Gro­
my ko oświadczył, że będzie głoso­
wał za rezolucją polską, która 
słusznie podkreśla odpowiedzial­
ność Holandii za niezastosowania 
s'ę do-zaleceńia „zaprzestania wal­
ki".

Rezolucja amerykańska uchwa­
lona została 7 głosami przeciwko 
jednemu (Polska) przy 3 wstrzy­
mujących się od głosu (ZSRR. K o ­
lumbia i Syria). Rezolucja polska 
odrzucona została 4 głosami prze­
ciwko 2.

aszcze jedna i ! ?a la c h
Itza Koch, żona komendanta Bu- 

ieawaldu, skazana na karę wię­
zienia *a liczne zbrodnie popełnione 
aa więźniach i sa kolekcjonowanie 
'bazarów i książek oprawnych w 

'*ry Indzkie—  urodziła w wię­
zienia. amerykańskim, dziewczynkę.

Dochodzenia prowadzone przez 
sędziego nie wykryły jakim sposo- 

ac- piękna wampirzyca zaszła w 
■iąźę i  kro jest ojcem dziecka — 
wiezieni SS mani, czy amerykan­
ki komendant więzienia.
Owoc tej sensacyjnej nawet dla 

Jankesów fraternizacji otrzymał 
imię i nazwisko matki, która nie 
•godziła się na nadanie dziecku na­
zwiska ojca.

B U K A R E SZT (P A P ) W  dal­
szym ciągu procesu przeciwko Ma­
nia i l i  współoskarżonym skon­
frontowano zeznania wszystkich o- 
skarżonych złożone uprzednio W 
śledztwie. Z zeznań wynika, i* Ma­
nia był głównym autorem zamie­
rzonego spisku. W  trakcie dal­
szych zeznań przyznał on, że pod 
wpływem swoich przyjaciół zwró­
cił się do szefa amerykańskiej mi­
sji Berry:ego o pomoc w utworze­
niu emigracyjnego rządu rumuń­
skiego.

Odpowiadając na pytania proku­
ratora, osobisty tłumacz Maniu,

f ó n l M  J i w t n “  na l l ł s a
N O W Y JO RK  (P A P ) Panamery 

kańskie linie lotnicze komunikują, 
iż na Alasce znaleziono szczątki 
samolotu pasażerskiego typu „C lip­
per". O samolocie mającym na po­
kładzie 18 pasażerów brak było 
wszelkich wiadomości od 5 dni.

Serdid potwierdził zgodność wy­
wiadu opublikowanego przez ko­
respondenta „New York Times" z 
rozmowy z Maniu. W  wywiadzie 
tym Maniu oświadczył, i i  U S A  i 
Anglia winny użyć „wszelkich środ­
ków dyplomatycznych i ekonomicz­
nych przeciwko obecnemu reżimo­
wi rumuńskiemu".

Zmiany w księgach
p&Mkawycft i BprdszcKDycb

Jak się dowiadujemy z miarodajne­
go źródła, w rokn 1SM8 zajdą zmiany 
w  księgach podatkowych i uproszczo­
nych. Związek Zaw-odowy Pracowni­
ków Skarbowych RP., podobnie jełc 
w  roku ubiegłym, przystąpi do wyda­
ni* tych ksiąg z uwzględnieniem prze 
widzianych zmian. Księgi uproszczone 
i  podatkowe nadal będą sprzeda wane 
we wszystkich Urzędach Skarbowych.

K 4308

Korespondenci podają, że w Lon­
dynie i w Waszyngtonie konferen­
cję tę uważa się za niezmiernie do­
niosłą, gdyż omawiane na niej bę­
dą sprawy dotyczące przyszłości 
Niemiec. Panuje przekonanie, że 

dalsza zwłoka w załatwieniu kwe­
stii niemieckiej jest niemożliwa.

1  stylu t t l e g r a fie m m
O  MOSKWA — Według opubliko­

wanego raportu robotników Lenin­
gradu, przemysł tego miasta wyko­
nał do 23 października całoroczny 
plan produkcji.

O  LONDYN — Z okazji 30 rocz­
nicy rewolucji październikowej zo­
stała otwarta w  Londynie wystawa 
obrazująca osiągnięcia ZSRR na 
przestrzeni 36 lat. Otwarcia wysta­
wy dokonał ambasador Związku Ra 
dzieckiego w  Londynie Zarubin.

Q  ATENY — Grecka rada koordy­
nacyjna, w  której wziął udział rów­
nież szef misji amerykańskiej, po­
wzięła uchwałę podziału budżetu na 
dwie części. Tak zwane „rozchody 
nadzwyczajne" będą pokrywane z 
pomocy amerykańskiej.

CIECIA
4

Zboże na chleb  
czy  na uthiskj

O „współcaucłu" Ameryki dba 
głodnej Europy świadczy najle­
piej następujący fakt. Oto w  une 
ście Louisyiile przed sądem sta­
nęła firma Haeyen Hili wyrabia­
jąca doskonałą whisky.

Firma ta na podstawie zawar­
tych vontraktów uiala dostarczać 
dziennie da Los Angeles po 114 
beczek whisky. Ostatni# gorzel­
nie zawiesiły pracę w  związku m 
oszczędnościową polityką żywno­
ściową. Nadwyżki zboża miały 
być eksportowane do Europy.

Firmy, które zakupywały whi­
sky skierowały sprawę do sądu.

Sędzia nakazał kontynuowanie 
produkcji motywując to następu­
jąco: „Krytyczna sytuacja w Eu­
ropie nie powinna wpłynąć na 
wykonywanie kontraktów handle 
wyeh“.

Cynizm amerykański nie ma 
granic. Niech Europa przymiera 
głodem, byleby królowie dolara 
mogli się zapijać whisky.

Nagrada Pokaja
dia Kuiakróur

SZTOKHOLM  (P A P ) Doao>-a% 
z Oslo, iż tegoroczna nagroda po­
kojowa Nobla została przyzna aa 
organizacjom pomocy kwakrów 
„Friends Zuryice i Council" w  
Wielkiej Brytanii ora* „Amery­
kańskiemu Komitetowi Pomocy w 
Filadelfii",

Z a g i ie ie  netryki sporządzane za Bagien
mogą odtwarzać sądy

W A R S Z A W A  (S A P ) Ukazał się 
dekret, który przyniesie znaczne u- 
łatwienia dla osób pochodzących 
z terenów zabużańskich, które 
utraciły dokumenty podczas woj­
ny.

Dekret postanawia, że treść me­
tryk. urodzenia, małżeństwa, lub 
zejścia obywateli polskich, sporzą­
dzonych w księgach stanu cywilne­
go miejscowości położonych poza 
granicam* państwa, może być usta­
lona przez sądy w trybie postępo­
wania sądowego.

Treść metryki urodzenia, lub zgo­
nu ustala Sąd Grodzky a metryki 
małżeństw Sąd Okręgowy, właści­
wy dia miejsca zamieszkania wnio­
skodawcy. Wnioski takie zgłaszać 
może osoba, której akt dotyczy, lub

Pś>dziennie miasto hitlerowców?

Co przygotowywał Hitler w Głuszycy
Główna Kwatera czy „miasto atomowe"?

(O d  własnego korespondenta)

zedstswiciel naszej redakcji trafił na ślad podziemnego miasta, 
,go na rozkaz Hitlera w  skałach pod Głuszycą. W towarzystwie 
*£ego inżyniera Dolmussa który był zatrudniany przy budowie 
[mych urządzeń, zwiedza labirynt korytarzy i bunkrów. W pod­
li i w  pobliżu lochów znajduje 16 milionów worków cementu, 
•agonów cegieł, wieie żelaza, maszyn itp. Następuje zwiedzanie 
4 ezęśoL Co się tam znajduje?

•swtrńch latach wojny cho­
ciaż i«mcy zrażeni byli niepowo­
dzeń ani na froncie — ni* tracili 
jednak wiary w  ostateczne zwycię­
stw*. Wytworzył się wśród nich 
Łiśt *  nowej broni, jaką „Fuehrer" 
aaskoaiy i zmiażdży przeciwnika. 
Mówione powszechnie •  broni baic- 
temulogicznej i atomowej. Miesz­
kańcy Głuszycy, widząc postępujące 
‘>.ybk® prace nad gigantycanyna pod 

u jm  miastem — szeptali , -o- 
>6 sobą, że mieścić się tu będą 
ń'pew?aoóeią „zakłady atomowe".

KRUSTP PRZEJMUJE FABRYKĘ
vea dzieli się na trzy części 

- i  sobą szosą, idącą i  Wał- 
kierunku Kłodzka. Jest 
'a Górna, Środkowa i 

ydwu stronach szosy 
-Ibrzymie zakłady prze 
ianego, zatrudniające 

ay większość mieszkań- 
-Ruszyć. Życie tych lu- 

o pomiędzy pracą w  fa-

strzelców leśnych i „Mein Kamp- 
fem“. Wraz z początkowymi sukce­
sami Niemców rosła buta — „pokor 
nych strzelców'" z Głuszycy, e z 
początkiem 1943 roku na ówcze­
snych obywateli Głuszycy padł grom 
z jasnego nieba. Olbrzymie zakłady 
przemysłu bawełnianego —  podsta­
wa ich egzystencji — zostały oddane 
firmie Kruppa. 50.006 wrzecion mu­
siało stanąć. Ludność trzech Głu­
szyc straciła zatrudnienie, a zmon­
towanie fabryki broni nie szło tak 
łatwo. Niemcy głuszyccy patrzyli 
aa setki najrozmaitszego typu ma­
szyn, ściąganych tu z terenu :ałej 
Rzeszy a głównie z okolic Mauthau­
sen.

Inż. Dolmuss o tych maszynach 
■wiele wie, ale milczy. Wspomina na­
tomiast o 70 wagonach kolejowych, 
które przywoziły dziennie setki naj­
rozmaitszych maszyn. Jedno .est 
pewne, że nie były one potrzebne 
rzekomemu hitlerowskiemu miastecz 
ku, wykutemu w Sowich Górach.

nem, miejscowym klubetnTowąrz^^® aiójj Mgle pytonie:

i  KIK Nr 30i Str. i

— Czy plotki mieszkańców na te­
mat mającego tu powstać atomo­
wego podziemnego miasteczka od­
powiadały prawdzie?.

Czerwona twarz Dolmussa robi 
się miejscami blada, a szare stalo­
we oczy przykrywają się powieka­
mi. Łapie się za twarz nerwowym 
ruchem — jakby chciał odepchnąć 
nasze pytanie i dopiero po dobrej 
chwili zaczyna mówić.

PLA N Y  „A A "

— Nie, to nie jest prawda — wa­
ży starannie każde słowo. Plany 
podziemnego miasta widziałem w 
głównym biurze Organisation Todt 
w Berlinie i mogę na to przysięgać.

Wątpimy w  tej eh w ili nie w  praw­
domówność Dolmussa — lecz w au­
tentyczność samych planów dwóch 
„A " —  czyli „Akcji Adolfa".

Plany musiały być podwójne — 
jedne dla takich jak Dolmuss i te 
mówiły dla zatuszowania ogromu 
prac o podziemnym mieście asów 
reżimu hitlerowskiego — drugie dla 
dwóch czy trzech zaufanych ludzi, 
które może mówiły o podziemnym 
atomowym miasteczku.

Zbliżamy się do b. siedziby Goeb­
belsa. I tutaj jest system sal, kory­
tarzy i mniejszych pomieszczeń. 
Różnica polega na tym, że koryta­
rze częściowo są omurowane. W dal 
szych- kondygnacjach podziemi moż­
na jeszcze dziś spoikać zainstalowa­
ne kontakty, W j f

mych pomieszczeń Goebbelsa mie­
ściła się centrala telefoniczna. Spe­
cjalne .urządzenia podsłuchowe, au­
tomatycznie wyłączały światłe w  
wypadku nalotu.

CWIERO M ILIO NA MTR. KABLI
Dolmuss na widok elekrycznyeh 

przewodów znajduje temat do swych 
ciekawych zwierzeń Mała ta sie­
dziba wyposażona była w 250.006 
metrów przewodów elektrycznych o 
grubości od 60 mm do 120 mm. 
Część z nich zabrano do wałbrzy­
skiej elektrowni. Olbrzymie trans­
formatory również zainstalowano 
na tych terenach.

Dolmuss wyjaśnia, że do Głuszycy 
sprowadzono wyłącznie najnowocze­
śniejsze instalacje elektryczne i on
— chociaż jest z zawodu inżynierem
— takich instalacji jeszcze w swym 
życiu nie widział.

Wjeżdżamy w  wąskie uliczki Wa 
limia. Za nami pozostało pasmo gór 
Sowich z ich nierozwiązaną jeszcze 
zagadką. Zapytujemy inż. Dolmussa, 
do jakich celów przygotowywano 100 
inżynierów i 50.000 robotników?

Tłumaczy nam: — W czasie woj­
ny atomowej ta ilość inżynierów i 
robotników byłaby jedynie drobno­
stką.

Na nasze zapytanie, co wie o ener­
gii atomowej, odpowiada, że atomy 
interesują go nie od dzisiaj i  wiele 
wie o ich zastosowaniu...

Nagle jednak milknie a my nie 
ponawiamy pytań.

IBIGNIEW MOSIN

taka, której dokumenty eta&a cy­
wilnego są potrzebne de udowod­
nienia spraw spadkowych.

Wniosek powinien zawierać treść 
dokumentów i powołani# dowodów 
na jego poparcie.

H o ł d
męczennikom

(dokończenie »e  str. 1-ej)  
Rozwijają się w pochodzie barw­

ne sztandary — 30-tysięczny tłum 
zwartą falą płynie naprzód.

SCLANA ŚMIERCI 
Otaczamy „ścianę śmierci", usypa­

ne ręką natury podleśne zbocze. 
Nad nim jeżą się ku nam porwane 
zasieki drutów kolczastych. Tu roz­
strzeliwano więźniów, a o kilka me­
trów dalej na drgające jeszcze ciał* 
czyhała paszcza pieca krematoryjne- 
go. Stoi na swoim miejscu i  stać 
powinien po wieki jako niezbity do­
wód i  tragiczne memento.

W tym miejscu nie trzeba apelo­
wać o ciszę: Kładzie się sama na li­
stach, przygnębiająca — i zacięta.

Płyną dźwięki „W  mogił* ciem­
nej". Chylą się nisko sztandary I 
obnażone głowy. Pierwszy wicepre­
zes Zarządu Okręgu PZBWP mgr 
Siemek wzruszonym głosem odczy­
tuje akt erekcyjny poświęcenia i 
wbudowania kamieni* węgielnego 
pod mauzoleum ku czci poległych 
więźniów.

ćT otwarte wgłębienie n* kamień 
z grossroseńskich kamieniołom K*; 
sy ;ą krople święconej wody. P<» 
t\w.„<ich toczą się wielkie łzy, któ­
rych się nikt nie wstydzi 

Nagle w  niebo wybucha pierwsam 
zwrotka roty. Za nią następna.

„Nie będzie Niemiec pluł nam w 
twarz", to już nie śpiew, to wielki 
krzyk protestu.

Pieśń milknie — tłum faluje ku 
wyjściu. A le od wczoraj powróci tu 
co rok, by w  dzień zmarłych d4ś 
świadectwo czci dla bezimiennych 
więźniów —  bohaterów.

M ARIA  HORODYSKA

S U K I E N K I
K R Ó T K I E ,  
czy DŁUGIE?
Plebiscyt kobiet 
w 41-m numerze

„Mail i Zjcit Preklyeine*

Maniu ch cia ł utworzyć
rumuński rzad emigracyjny

Dziennik „N e w  . Y o rk  H erald 
Yrihune" przyniósł w iadomość: 
D epartam ent Stanu ogłosił zasa- 
*i£- bezpieczeństwa, k tóre mu- 

być bezwarunkowo przestrze 
; gane. W obec tego urzędnicy pań- 
‘ s-twowi zam iast zw yk łego  pow ita 
i fis*: Jak sie spało, pyta ją  się te- 
! raa iirzy spotkaniu, jak  się przed 

s taw ia tw o ja  lojalność.

Departam ent Stanu jest upo­
ważniony dc określenia jaką or- 
gantzację lub osobę można uw a­
żać aa w yw rotow ą . Urzędnik  
„dem okratycznych  Stanów Z jed ­
noczonych" maże w  każdej c-bwi 
u w ylecieć z posady za  to, że na­
p ije  się w ódk i z osobą przekonań 
lewicowych lub też uda się na 

ranie, na którym  przem aw ia 
„n ry  W allace.

U rzędnicy taey otrzym ują ,,wi) 
czy b ile t" i n ie m ogą być p rzy ­
jęc i na żadną państwową posa- 

■ dę. K ażdy  n ow oprzy jęty  urzędnik 
i jnidiiawauy jes t specjalnem u e- 
1 fym iH w w i politycznem u, k tóry 

i  je g o  lojalność.

i i  sie g r z e t i M a
„ • u r a  l9iaifsość“

wszędzie udział przedstawiciele 
władz państwowych, partii poli­
tycznych, organizacji społecznych i 
młodzieżowych oraz tysięczne rze­
sze publiczności.

Złożone na grobach i pomnikach j  

poległych wieńce, były nie tylko 
symbolem pamięci, ale i dowodem, 
że społeczeństwo docenia w pełni 
ofiarę krwi i życia, tych, którzy 
zginęli w walce o lepszą przyszłość.

Kraków Dzień Zaduszny poświę­
cił uczczeniu pamięci Ignacego Da­
szyńskiego. W  uroczystościach 
wziął udział premier Cyrankiewicz,

fAR S iZAW A (P A P ) Dzień 
./.ystki-eh Świętych przeszedł w 
tym kraju pod znakiem złożenia 

jtdu przez mieszkańców poszcze- 
.óloych miast tym wszystkim, któ- 
■zy zginęli męczeńską śmiercią w 
czasie okupacji, polegli w walce o 
wolność Ojczyzny. Szczególnie pod­
niosły przebieg miały uroczystości 
— Katowicach i Łodzi. W  manife- 
tacjach ku czci zmarłych brali'

PmMi de kormi immm

to dlatego, ś« polski ruch socjali­
styczny 1 tradycja rewolucyjne­
go czerwonego Krakowa jest żywym 
pomnikiem jego pracy i walki.

który wygłosił na Rynku dłuższa j 
przemówienie. Podkreślił w  nim, | 
że jeżeli pamięć Daszyńskiego jest I 
w społeczeństwie naszym tak żywa, i
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roi, pi
Siatkarze Dyna
bitą SKS-Warszi

Piąty wystąp siatkarzy mi 
skieąo „Dynama'1 zakończył a 
zwycięstwem nad SKS —  Warsza 
st. 3:0 {13:5, 16:9, 15:11). Najłe? 
zawodnikiem drużyny radziecki' 
Rewa.

Cle Ćwierz bliski nokautu
na meczu IKS - Odra 9:5

r
Po zu gcięstuiie nad Odrą  —  IKS m is t r * ^  m D o ln e g o  Ś l ą s k a  tr boksie

Szlam H ia s fijfle  naiiepszysl Mmk
D o I n e ę O  S fq # k  o

Mecz o drużynowe mistrzostwo Doi 
nego Śląsko w boksie, pomiędzy 
IKS-em  : Odrą zakończył się zw ycię­
stwem IK S -u  w stosunku 9:5. Obie 
ósemki wystąpiły bez wag ciężkich.

W yniki techniczne: w wadze mu­
szej Chomicz (IKS ) wygrał przez k.o. 
w pierwszym  starciu z Wankiem. w 
koguciej Kaflewrski (IKS ) zremisował 
z  Kalczewiakiem , w  piórk. Symono- 
w icz (IKS ) znokautował w  II- ie j run­
dzie Bagnie wsklego, w  lekkiej M isz- 
czuk (IKS> pokonał na punkty M ere- 
sa, w półśredmej Waluga (IK S ) zdo­
był punkty walkowerem, w średniej 
Domański (Odra) wygrał przez k.o. w 
I-szej rundzie z Rachwalskim, a w 
półciężkiej Lepczyński (Odra) wygrał 
na punkty z Ciećwierzem.

Sędziował w ringu Dasek, na punk­
ty Landa-.-.

JUZ JEST T Y T U Ł
Meczem. tym IK S  zakończył druży­

nowe mU<trzostwa Dolnego Śląska zdo 
bywając tytuł mistrzowski. Do nie­
dzielnego spotkania IK S  wystąpił w 
zmienionym nieco składzie wprowa 
dzając kilku nowych zawodników, jak 
Chomicz*. Kaflowskiego i Rachwal 
okiego.

Zawody nie należały do rzędu cie­
kawych, zadem też z zawodników nie 
błysnął szczególną formą, wprost prze 
clwnie, fenomenalna forma C iećwie- 
rza sprzed tygodnia, prysła gdzieś

Telefonem
po bolskada

jak sen jaki złoty11 i C iećwierz pod 
ciężkimi ciosami Lepezyńskiego, cu­
dem tylko uniknął nokautu.

D YK TA TO R  W R INGU
Dobrą formę potw ierdził Symono- 

wicz, który w swoim  okręgu robi na 
ringu eo właściwie zapragnie. Symo- 
n-owicz zaskakuje wszystkich przeciw 
ników szybkością i  błyskawicznym re

SY  M ONO W IC  Z  
jest w te j chwali 
najlepszym ,jko- 
gutem“  na D o l­
nym Śląsku. Od 
początku sezonu 
Symonowiez" nle 
znalazł jeszcze 

ró wnorzędm ego 
przeciwnika,

fłeksem. W drugiej rundzie ambitnie 
walczący Ba gniewski zalnkasował z 
doskoku suchy prawy sierp, po któ­
rym można go było wyliczać o w iele 
dłużej niż do dziesięciu.

Miszczuk dał dobry pokaz jak moż­
na walkę wygrać niemal samymi kon 
trami, w  sumie jednak i  ten zawodnik 
nie walczył na swym normalnym po­
ziomie.

, T Y L K O  DO M AŃSKI
W  drużynie Odry podobał się Do­

mański. Chłopak ten nabrał już ela­
styczności w wiecznie dotąd sztyw­
nych nogach, ponadto ciosy jego były 
płynne i Domański dobrze wyczuwał 
dystans. Meres jeszcze bardzo suro- 
wy, jakkolwiek ambitny i twardy.

W muszej Chomicz (IKS) znokauto­
wał w pierwczej rundzie Wańka. W 
koguciej Kaflowski n:e mógł sobie dać 
rady z dobrze kontrującym Kiełczew.a 
kiem. Kaflowski chwytał się najroz­
maitszych sposobów, między innymi 
„wpuszczał11 przeciwnika na siebie, 
a le zamiast wówczas kontrować przyj 
mował zwarcia. których większość 
przegrał.

W piórkowej Symonowicz po pierw 
szej rundzie, w której zasypał Bag-
niewskiego gradem uderzeń, w drugiej

W  średniej Rachwalski wcale nieźle 
rozpoczął walkę z Domańskim. Ten 
ostatni dobrze wyczuwał dystans, 
szyhko wynalazł lukę w nieszczelnej 
gardziej Rachwaiskiego i jednym cel­
nym prawym zakończył pojedynek.

„LO U IS 11 ZAW O D ZI

W  półciężkiej Lepczyński rozwiał 
mit o rewelacyjnej formie C iećwie- 
rza. C iećwierz rozpoczął walkę do­
brze swymi lewym i i  nagle przestał 
całkowicie atakować słabo kryjąc sze 
roikie cepy kolejarza. W trzecim star­
ciu Lepczyński zdecydował się . wre­
szcie na wypuszczenie swego prawego 
prostego. Zachwiał Ciećwierzem, któ­
ry  odtąd całkowicie nieprzytomny z 
trudem przetrzymał do gongu. Uważa 
my, że sędzia powinien był stanow­
czo przerwać walkę, gdyż Ciećwierz 
trzymał się już tylko podświadomie 
na nogach. J. J.

W  czasie swego ostatniego poby­
tu we Wrocławiu trener olimpijski 
bokserów Feliks Sztam na naszą 
prośbę zgodził się sklasyfikować 
piątkę najlepszych bokserów Dol­
nego Śląska. Klasyfikację tę spo­
rządził na podstawie własnych ob­
serwacji (jeśli idzie o zawodników 
wrocławskich) oraz na podstawie 
ostatnich wyników z prowincji.

W  klasyfikacji tej uderza może 
brak pięściarzy Burzy, których jed­
nak klasyfikować nie można ze 
względu na całkowity brak star­
tów.

Zdaniem Sztama kolejność w po­
szczególnych wagach winna wyglą­
dać następująco:

w. musza
1) Kurowski I I  ( IK S )
2) Faska (P F W )
3) Turaczyk (Górnik)
i )  Sfróżewski (Odra)
5) Brodzki (Gwiazda)

Zw vc ęsiwo piłkarzy radzieckich
w Pradze
CDK4 — Sparta Praga 2 :1 (1 :0)

R O M A N O W
sam ongiś znany 
bokser „Czar­
ny ciW dziś-Jako 
trener doprowa­
dził młodą ósem­
kę IK S -u  po raz 
wtóry do mistrzo 

stwa.
suchym sierpem z doskoku, zakończył 
dość nierówną waikę. W lekkiej Misz 
ezuk dopiero w trzeciej rundzie uzy­
skał przewagę nad. Moresem. Przez 
całą walkę Miszczuk dobrze konfero­
wał, w  trzeciej przeszedł do ofensy­
wy, wygrał kilka zwarć i zapewnił so 
bis zwycięstwo. W  półśredniej Weiu- 
ga uzyskał punkty walkowerem.

W  Pradze rozegrany został mecz 
piłkarski pomiędzy Spartą a tego­
rocznym mistrzem ZSRR —  ODKA. 
Spotkanie stało na b. dobrym po­
ziomie i zakończyło się zwyc ę- 
stwem O D KA w stosunku 2:1 
(1:0). Bramki dla drużyny radziec­
kiej strzelili; Bobrow i Fiedotow.

Sparta grała z niesłychanym pe­
chem i przewagi w polu nie potra­
fiła uwidoczn ć bramkowo. O prze­
wadze Czechów świadczy najlepiej 
stosunek kornerów (13:4). Najlep­
szymi zawodnikami Sparty byli: 
Koksztajn i Biba.

Pafawacj tez
u; mistrzostuiach Polski?

Obecni w ub. tygodniu we Wrocła­
wiu sędziowie bokserscy z Poznania 
ob. ob. Wtóż i Urbaniak oświadczyli, 
Że prawdopodobnie do tegorocznych 
drużynowych mistrzostw Pclsk;-dopu­
szczone zostaną z Wrocławia dwie dru 
żyny: mistrz i wicemistrz okręgu. U- 
dział wicemistrza stanie się niemal 
pewnym w wypadku niezgłoszenśa się 
do mistrzostw któregoś z okręgów.

Hsriioń wraca na ring
Znany ttgkser wrocławski Horboń 

po dłuższ<( przerw ie spowodowanej 
względami od niego niezależnymi, roz 
począł już treningi i wkrótce wystąpi 
po-nowni: na ringu.

Coraz lepiej
Historia uh. zimy w roku bieżą­

cym prawdopodobnie nie powtórzy 
się. Wyrażając się ściślej— sportow­
ców wrocławskich czeka kłlka m i­
łych niespodzianek. Żaden z nich nie 
będzie musiał w obecnym sezonie 
zimowym rozgrywać swoich spot­
kań w salach nieopalonych, o po- 

j wybijanych szybach, nieraz przy 
' kilkunastu stopniach mrozu.
I I  lak bokserzy korzystać będą

V). kogucia
1) Symonowics ( IK S )
2) Zaryehta (P F W )
3) Kurowski I  ( IK S )
4) Kałczewiak (Odra)
5) Kaflowski (IK S )

w. piórkowa,
1) Szczepan (P F W )
2) Miszczuk (IK S )
3) Popowski (P F W )
4) Kupisz ( IK S )
5) Kurz (Gwiazda)

w. lekka 
1) Waluga i Hztolc e* * e q « »
3) Kokurudz (Zapłon)
4) Dominiak (Górnik)
5) Meres (Odra)

v łśrednia
1) Bański plon)
2) Micha: z i  i- ,
3) Miś (Z )
4) Cymbała (IK S )

w. średnic
1) Kwiatkowski
2) Fiszer (Z )
3) Krupiński
4) Domański
5) Brzezicka (

w. v
1) Lepczyń-- ’
2) Ciećwierz
3) Wolski (1
4) Branecki
5) Cieniewski (Z )

w. ciężka
1) Klimecki (Z )
2) Włodecki (IK S )
3) Obnchowski (IK S )
4) Mazur (P F W )
5) Czarnecki

M e c z  p iłk a T sk i ro z e g ra n y  w  G en e ­
w ie  p o m ię d z y  r e p re ze n ta c ja m i B e lg ii

Spart w kilku słowach
TĘCZA Łódź (dawny Geyer) poko­

nała w meczu o mistrzostwo ŁOZB 
drugi zespól ŁKS-u w  stos. 13:3.

NOW OCZESNA skocznia nare.arska 
wybudowana zostanie w Wiśle — Ma­
lince. Na skoczni tej będzie można u- 
zyskiwać skoki do 85 m, tak, że pod 
tym względem nowa skocznia nie bę­
dzie wcale ustępować skocani „Na 
Krokw i11 w  Zakopanemu

BRUCE WOODCOCK mistrz Europy 
w wadze ciężkiej po fatalnej porażce 
z Joe Baksi, wszczął już regularne tre 
ningi i  lT -go bm. lub 8-go grudnia 
spotka się ze Szwedem Anderssonem.

i  S z w a jc a r i i  p r z y n ió s ł ła tw e  
s tw o  S z w a jc a ro m  w  stoeunk  

B e lg o w ie , k tó r z y  m o gą  się 
c ić  s z e re g ie m  d osk on a łych  
w  te g o ro c zn y ch  sp o tk a n iaoh  
p a ń s tw ow ych , g r a l i  b ezp lan o  
n u ją c  s z e re g  d o go d n y ch  sy te  
b ra m k o w ych .

Poionla (Świdnica) 
G arb a rn ia  (E*rzeg)

W  spotkaniu o mistrzostwo A kla­
sy rozegranym w Brzegu, 'miejscowa 
Garbarnia po szybkiej i ciek.iwej grze 
uległa Polonii świdnickiej v» st. 0:2 
<0:1).

Tym samym Polonia przerwała złą 
taasę i zaczyna się powoli wysuwać 

i czoło lab. I-ej. Równocześniewzro 
y jrwcar o szanse Polonii- na z-doby- 
a pierwszego miejsca swojej grupy 
^kwalifikowania się do muTrz-astw 

' ,a.

2 : 0 (1 :0)
W  d ru ż y n ie  P o lo n i i  d o sk o n a le  za g ra  

la  U n ia  a taku .
P o  ty m  sp o tk a n iu  ta b e la  r o z g r y w e k  

g ru p y  I - e j  p r z e d s ta w i*  s ię  n a s tęp u ją ­
co :

1. TUR Kamienna Góra 5 9 16:11
2. Polonia — Świdnic* 4 6 8:6
3. TUR Ziębie* 4 i 9:8
4. 3 ieia wianka % 4 7:7
4. Garbarnia — Brzeg 4 4 5:8

Odra — Wrocław 4 i 7:9
' yw — Jawor 4 X T:ł9

BRO M  —  reprezentacyjny i 
kum Polski błysnął dosko*usft 

mą na meczu z Widzewen

T abe la  na dzień 3.XI. 1947 r.

Boke DOZB O wejście «ło Digi Mistraoaiwo

IKS —  Odra 
9:#

Ruch —  Widzew 
9:1 (5:1)

Legia —  T«rnovia 
8:1

Warta — AKS
•fel (BO*

Ł  - S - Polonia (W -tua) 2:2
Spotkanie towarzyskie pomiędzy Po 

tonią (Warszawa) i ŁKS-em, rozegra­
ne wczoraj w  Łodzi, zakończyło się 
wynikiem nierozstrzygniętym 2:2.

mogli z oszklonej i  wyrem ontowa- 
ncj H ali Lnd-owej. TT tej H ali ro ­
zegrane zostanie międzynarodowe 

spotkanie bokserskie pomiędzy Ru­
munią a Polską Południową.

Zwolenników gier sportowych 
czeka miła niespodzianka w posta- 
& wyremontowanej sali gimnastyez 
nej Studium Wychowania Fizycz- J 
nego Uniwersytetu Wrocławskiego 
przy ul. Mickiewicza. Sala ta o 
wymiarach 8-5 X 20 m została o- 
statnio gruntownie wyremontowa­
na i w chwili obecnej przygotowa­
na jest na przyjęcie sportowców.

Zwolennicy sportu pływackiego 
otrzymają w bież. zimie kryty ba­
sen pływacki. Basen ten zostaje od­
dany do gruntownego remontu ś 
należy się spodziewać, że wszelkie 
prace około niego zostaną zakoń­
czone z początkiem grudnia. Aka­
demicy wrocławscy obiecują w 
związku z otwarciem basenu urzą­
dzić akademickie mistrzostwa W ro­
cławiu w pływaniu lub sprowadzić 
reprezentacją Wybrzeża.

1. IKS « U T2:21
2, Pkafow-ag 5 T 46:39
8. Górwik S 4 »  •

4. •

1. Ruch 5 8 24.*
2 . Tamowi* S 8 14:14
3. Wfdaew « 5 10:2T

Legh 4 4 15:10
i 1 t >

1. Warta t
2. Wista
3. A K *

Belgia - Szwajcaria

Doskonała drużyna szwajcarska 
H. C. Davos rozegrała w Pradze dwa 
spotkania z hokeistami czeskimi.

W  pierwszym L.T.C. Praha pokona­
li gości w  wysokim stosunku 10:2. Do 
skonale zagrali reprezentanci Czecho­
słowacji Lousrlek, Konopasek i Bub- 
nik.
" W  drugim dniu Szwajcarom powiod 
ło 3tę znacznie lepiej. H. C. Davoa po

Hokeiści rozpoczęli sezon
HC D avos  przegryuia ui Pradze

konało po pięknej grze Sparfę w  i 
sunku 5:2 (2:0, 1:1, 2:1).

Projektowane przez Polski Z w. H 
sprowadzenie L.T.C. do Po Lok: na kii 
ka meczów z czołowymi klubami Kra­
kowa i Śląska lub z rep rożen tacę 
Polski Południowej, wobec szczyto­
wej formy Czechów uważamy za «*• 
ryzykowne. .. . „• i

Ptkarze angielscy
wyjeżdżają  na kontynent

W  listopadzie trzy piłkarskie druży 
ny angielskie wyjeżdżają na konty­
nent, gdzie rozegrają kilka spotkań. 
I tak Chelsea grać będzie w Brukseli 
z „Diables Rouges", a H -go  bm. z 
„Anvers“ we Francji. Drugi zespól 
„Charlton" spotka się z „Liege", a Ar 
senal grać będzie w Paryżu z „Ran- 
eing Clubem“.

BOK I

W A R T A  -  AKS 4:1 (2:1)
W Poznaniu odbył się mecz piłkar­

ski o mistrzostwo Polski na rok 1947 
dzy : AK5-Ć17J. Mecz za-
ył się zwycięstwem /Warty w 
1:1, co jeszcze bardziej utnocn.- 
:ycję „warcia-rzy" w drodze do j 

strzowskiogo --

.xv.il —. W idzę  ui 9:1 (5:1) j
Mecz o wejście do , Ligi zakończył 

»ię druzgocącym zwyc ięstwem eksmi- 
wbrzg Polski w  stos. fh l  (5:1).

Leg ia  — Tarnov ia  8:1
W  meczu o wejście d 3 Ligi warszaw 

eko Legia rozgromiła ’I«arnovię 8:1, re 
wanżując się tym samym za porażkę 
poniesioną niedawno w Tarnowie 2:3.

W is ła  — Cra<oviii 2.2
Piłkarskie derby Kraltowa zakończy 

ły się tym razem wyioikjem nieroz­
strzygniętym 2:2. Jak w iadomo pierw 
sze spotkanie Cracovii i Wisły w tym 
roku zakończyło się zwycięstwem 
„czerwonych" w st. -3:0. Drugie spot- : 
kanie tych drużyn aakoć-ezyło się tym - 
samym wynikiem, lecz zwycięzcą była 
Craoovia.

W spotkaniu wczorajszym na ogół 
więcej z gry miała Cracovia, która 
prowadziła do przerwy 2:1 i po przer 
w ie nie wyzyskała rzutu karnego eg­
zekwowanego przez Szewczyka. Gra 
była szybka i nawet m ielcam i ostra. 
Za foul na Graczu, sędz a  usunął z ; 
boiska Jabłońskiego Ii-go. Bramki d-ła j 
Cracovii zdobyli Bobula : Szewczyk, 
dłe Wisły Gracz i Bentkowski.



miliane, ten zaś bronił się młotkiem 
'i odWSżnikami ‘2-kilowym i, e w  pew­
nej chwili ugodził brata nożem w ple 
cy. Gdy ranny, ociekając krw ią u - ; 
padł, M aksym ilian, uciekł do mieszka­
nia.

Pogotow ie  Ratunkowe PC K  przew.o 
zło Leon a Sciesińskiego do szpitala 
Wszyst’ i ' ! r  Świętych. M. O. II  We 
sporz iła protokół.

(K -i) P rzy  ul. Juliana Niemcewicza 
Nr. 23, na klatće schodowej w-ynikła 
sprzeczka między Leonem Sciesińskim 
zbieraczem złemu, a bratankiem jego 
Henrykiem. Do’ sprzeczki wmieszał 
się brat Sciesińskjego. Maksymilian, 
również zbieracz złomu.

Wkrótce sprzeczka zamieniła się w 
bójkę. L eo n , uzbrojony w  żelazne i  

: stawę do choinki, rzucił się na IW

Krwawy zatarg między krewnymi!

FO TO PLASTIKO .N  —  ul. gen. Św if.
czewskiego 27 —  wyświetla codzien­
nie w  godz. 9 —  20-tej ..Riwierę wło­
ską".

Radio
PO N IE D ZIA ŁE K . S listopada 1*4< r.

6.00 Sygnał, gimn.. wiad., muz. 1 
program dnie. 6.59 Sygn. 7.00 Dziec
7.15 Muz. 8.20 Inf. ogólnop., 8.25 
Skrzynka PCK, 8.35 „Starostę War­
szawski", Kraszewskiego. 8.50 Muz
9.00 Gazetka radiowa. 10.40 Aud. Min. 
Ośw., 11.57 Sygnał, 12.03 Wiad. poł.
12.08 Przegl. pras. stoł.. 12.15 Muz
12.20 „Z mikrof. po kraju". 12.30 Konc. 
Ork. RP, 13.15 „Dia każdego coś prak‘
13.20 Konc. reki. 13.40 Konc. życz..
15.00 Inf. Poi. Pol.. 15.15 Aktualia z 
Krak. 15.25 Sport. 15.30 Muz.. 15.40 
Aud. slow. muz. dla dzieci. 1C.00 Dzień, 
popoł. 16.35 Aud. dla dzieci, 16.45 
„W  walce o zdrowie". 16.55 Aucl. dia 
młoaz. 17.15 Konc. Ork.. 18.00 K.U.L.^ 
„Czasy bajeczne", 18.15 „Aud muz..
18.45 Aud. iiterT/lS.bu Aud. dla 
ta pracy. 19.10 ...Jak zwiększyć w 
ność naszych sadów. 19.30 Fren
C c b n . - 7 0  O / U W . 3o l i i u u U z  i ,  i v , * . . — j  i g^ ^

wiecz., 20 50 Sport, -.00 Aud. mu.
21.45 Aud. B iuro Studiów,no (ją a Ui 
popul. 22.45 Kcinc. życz. 23.00"- .s ,  
wiad.. 23.10 Program  ne jutro. 23.26 
„Muzyka na do brenoc". 23.55 Z ost. 
chwili.

W TOREK, 1 listopada IW ?  r.

6.00 Syg., ginzn., dzień., muz. i pro­
gram dnia 6.57 Sygn. 7.00 W ’,ad. por,
7.15 Muz. 8.2:0 Inf. ogólnop. 8.25 
Skrzynka PCK 8.35 Kwadrans prozy. 
8.50 Muz. 10.40 Przegl. wyd. pedago­
gicznych. 11.57 Sygn. 12.03 Wiad. poł.
12.08 Przegl: prasy stoi. 12.15 Muz.
12.20 Pośw. h ilownika „Czajkowski". 
12.30 Aud rozryw. 13.15 Dia każd. coś 
prakt. 13.20 IConc. reki. 13.40 Konc. 
Życz. 15.00 In f. Polski Poł. 15.15 Ak­
tualia z Wrocł. 15.25 Komunik. 15.30 
Aud. muz. 16.00 Dzień. 16.35 Wśród 
ruin Forum iftomanum". 16.55 Pieśń 
wolności. 17 40 Zagadki muz. 1S.00 
RUL. 18.15 IConc. życz. 18.50 Kącik 
SL. 19.00 Auci. dla świata pracy. 19.10 
Aud. dla wsi. 19.30 Konc. solistów. 
19.59 Sygn. (20.00 Dzień, wiecz. 20.50 
Gawędy ryfcatc. 21.00 Konc. symf.
22.00 Aud. rozrywk. 22.45 Konc. Życz.
23.00 Ost. w iad. 23.10 Program na ju - 
trp, 23.20 Nowocz. muz. kamer. 23.55 
Z ost. chwili.

Nocnie dyżury  aptek
Pod „Bocianem" —  ul. .Łokietka 11.

„ Lwem" —  plac Słoneczny 2.
„ „Słońcem" —  Traugutta 521.
„ „Lipą" —  Moniuszki 11.

! Obrady reapO ćzns-g^B fe«  go.d.7.. 
j i)-tej w Urzędzie Wojewódzkim w 
| sali' konferencyjnej N r 5*3.

W Y P A D K I
Z tram w aju  do aresztu

(K -i) Na rogu ul. Marsz. Stalma i  
Jana K ilińskiego do przyczepnego 
tramwaju Nr. 3211 linii „6 " wskoczy 
ło z odwrotnej strony dwóch pod­
chmielonych mężczyzn, przy czym je ­
den spowodował oberwanie drewnia­
nego uchwytu. Z tego powodu męż­
czyzna ów  spadł i  był wleczony po 

"jezdni. W tym momencie z przeciw­
nej strony nadjechał t>ra rr,we.j te jże 
linii. Motorowy, widząc wleczonego 
pasażera, w samą porę wagon zatrzy­
mał i tym  sposobem obeszło się bez 
wypadku.

konduktor „zaprosił" obydwu pasa­
żerów do wagonu i przew iózł ich do... 

T l  kom. M.O. przy ul. St. Dubois. Tam 
okazało się, że są to: Ksawery W la­
zło i  Pafnucy Musiał. Ostatni, ze zła­
manie uchwytu musiał zapłacić 300 
zł, a r.adto obaj uiścili mandaty kar­
ne po 100 zł za wskakiwanie do tram 
waju.

Upadek z I  piętra
(K -i) Przy ul. Powstańców Śląskich 

Nr. 161 Stefania Kamińska, powraca­
jąc wieczorem dc "domu, wskutek ciem 
ności i  braku poręczy spadła ze scho­
dów I  piętra na parter.

Ogólnie potłuczoną Kemińską Po­
gotowie Ratunkowe PC K  przewiozło 
do szpitala Wszystkich Świętych.

W  rolach g łów nych  znakom ita pa fa  artystózw. 
R ENEE S A IN T  —  C YR , P IE R R E  B L A  N C H A R  

M uzyka: M arcel Delannoy, M auriee  Jo ubert.

W y tw .: Paris  Studio —  C ine .® »
Eksploatacja: FUm Polsk i. 

Nadprogram , na jnow szy  dodatek sportow y.

Potężn y dram at m iłosny
n ow e j produkcji francusk iej

» H 0 C  G R U D N 1 0 W A «

N A D P R O G R A M :

M ecz bokserski P O L S K A  —  R O SJA , 
oraz K ron ika  F ilm ow a.

P R E M I E R A

Film dla wszysikich!

p< „ K o p c i u s z e k * *
prod. „L e n film "  ekspi. „F ilm  P o lsk i"

Kino „Śląsk“
ol. Gen. Św ierczew skiego

początek seansów: 

15, 17, 19

KINO

„ O D R A "
ul. Kołłątaja

początek seansów:
godz. 15, 17, 19

KOMUNIKATY k  
i PROGRAM

Kina
„ŚLĄSK " — ul. gen. Święrc: 

go 67, film prod. radz. „Kopć 
„W ARSZAW A" — ul. Fredry 

prod. amer. „Mściwy fcsafon 
„ODRA" —  ul. Kołłątaja 32, 1 

franc. „N oc grudniowti". 
„PO LO NIA " —  ul. Że romskiego 

film prod. szwedz. „W esoły pens. 
nat“.

„TĘCZA" — ul. KośCiiuiZki 177, fili 
prod. amer. „Histor,c, jednego fra 
ka".
U W A G A : Zeniana poćzątków sean­

sów dia wszystkich kin —  w dni po­
wszednie 15, 17 i  19. w  niedz. 13, 15, 
17 i  19

czym  udali się na w yc ieczkę  do Je­
len iej Góry, K rzeszow a, W am b ie­
rzyc i  K łodzka. (W ac)

ziazi Psittp f p i r i i i i  KraisznaiczsBO
rozw ażał zagad n ien ia  Dolnego Ś l ą s k a

dział ob. Tadeusz Załuski.
Prelegenci, przem aw ia jący na 

Z jeździe zgodnie podkreślili donio 
slość pracy P T K  na Ziem iach Z a ­
chodnich, k tó i£  są dla nas ziem ia­
mi starym i i nowym i, łączy nas z .v 
m i bow iem  historia i tradycja, jed ­
nak całkow ite zżycie się z nim i na 
stąpi dopiero wówczas, k iedy po­
znamy je  gruntownie.

D latego też zarząd g łów ny P T K  
postanow ił udzielić jak  na jda le j idą 
ce j pom ocy nowopowstającym  pla­
cówkom  kra joznaw czym  na Z ie ­
miach Zachodnich, podkreślając rolę 
W roc ław ia  w  te j akc ji organ izacyj- j 

nej.
O ddziały P T K  na tych ziem iach 

pow inny za pom ocą akcji odczyto­
w ej. za pornocą organizowania cieką 
wych w ycieczek , w yśw ietlan ia  fil- ; 
m ów  itp. zapoznać mieszkańca Z iem  j 
Odzyskanych i m ieszkańca Po isk ; 1 
Centralnej z  pięknością tej ziemi,

W  tym  celu należy w ciągnąć do j 
współpracy jak  najszersze masy spo | 
ieczeństwa, w  każdym  najm niej- 
szym  m iasteczku czy osiedlu musi 
być członek P T K , k tóry  chętnie za­
pozna zw iedzających  z okolicą, w ! 
k tóre j m ieszka.

P o  skończonych obradach człon- j 
k ow ie  Z jazdu  zw ied zili W rocław , po i

go chleba".
Może wezmą tc dc serce czynniki 

miarodajne?
W  toku są steranie o karty odzie­

żowe oraz zniżki tramwajowe dla o- 
gółu zrzeszonych emerytów, gdyż 
przyznanie przez Zarząd M iejski 15 
biletów zniżkowych „dla najbiedniej­
szych" nie rozwiązuje tej palącej spre 
wy.

Postanowiono również na wniosek 
Zarządu zorganizować kasę pogrzebo­
wą, bo choć emeryci (ku utrapieniu 
niektórych ministerstw) lubią długo 
żyć, czasem przecież któryś z nich 
decyduje się wreszcie rozstać z roz­
koszami tego świata 1 wtedy rodzina 
ma poważny kłopot. Do zrealizowania 
tego projektu wyłoniono specjalną 
komisję.

Po dokonaniu uzupełniających w y­
borów do Zarządu oraz Sądu Polu­
bownego i Delegatów na Okręgowy 
Zjazd, odśpiewano Rotę, po czym 
przewodniczący zamknął Zebranie.

Na zakończenie mila wiadomość, ja ­
ka w  ostatnich dniach nadeszła z O- 
kręgu w  Poznaniu. Oto Min. Aprow i­
zacji przyznało zrzeszonym emerytom 
woj. wrocławskiego pewną ilość ku­
ponów materiałów wełnianych na u- 
brenia, płaszcze- męskie i damskie.

Uważamy so ze dobry początek, a 
zainteresowanych wzywamy, aby jak ' 
najspieszniej zgłaszali się w  tej spre-- 
Wie na Mazowiecką 17 pokój 6.

JJŁ

się vade mec-um każdego emeryta. 
Aby z postulatami Związku liczył się 
Rząd i  społeczeństwo, musi on obej­
mować ogół emerytów, co najłatwiej 
da się osiągnąć drogą przymusowego 
ściągania składek członkowskich przez 
Państ. Zakład Emerytalny.

Na wniosek Zarządu W. Zebranie 
wyraziło zgodę na takie potrącenie 
składek. Zebrani wykazali również 
duże zrozumienie dia trudności finan­
sowych, z jakim i boryka się Zarząd, 
i domagali się podwyższenia składek. 
Ponieważ statutowo jest to niemożli­
wa, uchwelono wpłacić jednorazowm 
nadzwyczajną składkę (§ 16 statutu) 
w wysokości 30 zł.

Do namacelnych korzyści, jakie da 
je  Zwdązek swoim członkom, należą 
zniżki przy o-płacie podatku lokalowe­
go, za szkolę, światło i gaz, możność 
nabycia węgla interwencyjnego, zniż­
kowych biletów do teatrów i kin.

Z żalem stwierdzić należy, że z 
większości tych ulg czy ułatwień ko­
rzystać mogą jedynie szczęśliwi po­
siadacze własnych mieszkań, prow-a-^ 
dzący „własne gospodarstwa domo­
we". A  ci, którzy, jak to się mówi, 
siedzą „na karku rodziny", są poz­
bawieni możności wmiesienia bodaj 
drobnego wkładu do wspólnej gospo­
darki. Zniesienie tego ograniczenia 
złagodziłoby r ' " ''ry cz  „łaskawe-

Emeryci we Wrocławiu
„li, dzięki O. K. Z. Z. i Z. Z. 
Państ. w  osobach Ob. Ob. Ma- 
ka, Drobuta, Cichockiego, 
i Kalki, znaleźli emeryci na 
eckiej 17 nie tylko lokal, ale 
dziwie koleżeńsfie ustosunko- 
ię do potrzeb i poczynań we- 
pracy.

iu 5 października r. b. zwołał 
Zw. Em. Nadzwyczajne Wal- 

renie członków7, aby ich poki- 
ić, czego dokonał, o co zamie- 
ael walczyć, żądając krytyki 
ziałalności, ale i współpracy, 
■k dotąd, ogół stoi na uboczu, 
w ie parę osób dźwiga cały 
pracy i odpowiedzialności, 
itnicy Nadzw. Walnego Zgro- 

lie  mogli się przekonać, że jed- 
w. Em. we Wroclaw.u, zarówno 
e jak i  poprzez Okręg w  Poz- 

oraz Zw7. Polskich Zrzeszeń 
ytalnych, czyni w7szelkie możli- 
vs:łki, aby życie emerytów uczy- 
zynajnmicj znośnym. Oczywi- 
isięg pracy centrali jest naj- 
\ bo do niej na leży. obowiązek 
yania, aby z ustaw usunięte 
zelkie krzyw7dzące emerytów

7m łącznikiem ł informatc- 
co robi Związek, jest or- 

'Wv „Em eryt" (wyehodzą- 
u), który p-owinien stać

satowi, a więc naszej redaicęji — dn.
29. 10. o godz. 13.

Jakąż to olbrzymią drogę musiał 
przebyć biedny listonosz, żeby dopie­
ro po 24 godzinach dotrzeć na ul. 
Krupniczą? A  co gorzej trud jego o- 
kazal się bezowocny, gdyż treść depe­
szy brzmiała: p ro s zę  przysłać samo 
chód do Środy Śląskiej, dnie 29.10 
1947 — wcześnie rano". Mimo naj­
lepszych chęci trudno godzinę 13 uwa 
żać za w7czesną.

N ie wńemy, kto w tym wypadku za 
w inił —  roztargniony urzędnik segre 
gujący telegramy, — czy roznoszący 
je  listonosz. W  każdym razie wypad­
k i takie nie powinny się powtarzać.

6 listopada odbędzie się we W ro­
cławia odprawa steiostew-y-kierow­
ników referatów osiedleńczych o- 
raz przewodniczących zespołów7 
woj. Kom sji Klasyfikacyjno - Sza­
cunkowych.

Przedmiotem obrad będzie spra­
wa uwłaszczenia nieruchomości ty­
pu, miejskiego na Ziem ach Zachod- 
róck.

'snuy-ray tak poważną i  wienrą 
tueję — jaką jest Poczta 1 chcie 

rfOyśmy żyć z nią w  zgodzie i  przy- 
aźni.
Niestety sposób obsługiwania klien 
>7 budzi czasami takie zastrzeżenia, 
~ :«=eposób pominąć ich milczeniem. 

_,tny przykład.
28. 10 b. r. został nadany 
iląskiej do Wrocław7ia tele 
dz. 12.45 —  Ne blenkiecie 
„P rzy ję to " —  widnieje da 
godz. 13. Depesza szła za 

■„nut i wszystko byłoby w 
porządku, gdyby....

— Pccrte doręczyła sdre [

^epesza  we Wrocławiu
2 4  g o « l 2 l i i ( |

tow e j pa tyłach budynku i gmach 
od  tej strony jest odkryty.

...Odbudowa Uniwersytetu  m a byc 
zakończona w  początkach lutego 
kosztem  około U  m ilionów  złotych 
z kredytu  W rocław sk iej D yrekc ji

Odbudowy.
...Ograniczono ruch pasażerski na 

lin ii K a tow ice  —  M ysłow ice —  P rze  
myśl. W o jskow i i  urzędnicy pań­
stw ow i muszą posiadać rozkaz w y  
jazdu, delegaci spółdzielni i orga­
n izac ji gospodarczych —  zaświadczę 
nie o  konieczności w yjazdu  z poda­
niem  daty wyjazdu. Podróżn i p ry ­
w a tn i korzysta ją  z przejazdu w7 m ia­
rę  w o lnych  miejsc. Ograniczenie po­
zostaje w  zw iązku  z przeróbką sze­
rok iego toru na wąski.

...Zbyt mało chleba ł bułek wyp-.e- j 
k ii piekarze no okres ub. owo cli dn. 
świąt, gdyż już w piątek wieczorem 
zabrakło w  piekarniach pieczywa.

...Plaga kradzieży m ieszkaniowych 
ostatnio w e  W rocławiu, 

być . niebezpiecznie 
pół godziny. M iesz 

>ić czujność, do- 
auje te j plagi, 

o otw arcie  cen­
na bydło rzeźne 

ergow isko mieści 
i m iejsk ie j we 
„egn iekiej N r

ć zelazek  elek  
rycznye-h w  godzinach od  7 do 10 

no i od zm roku do godz. 22-ej. 
-ekcja E lektrow n i M ie jsk ie j o- 
zega, że kto nie zastosuje się do 

go zarządzenia, będzie pozbaw iony 
id u  na okres 3 m iesięcy. 
.K ierow n ictw o odbudowy „A w a - 

ewnia, że w  połow ie grudnia 
y  roboty. Tym czasem  dotąd, 
nie postaw iono ściany szczy-

N ie  w ięce j nie zespala człow ieka 
z ziem ią, na k tóre j m ieszka jak  grun 
tow ne je j poznanie i w życie  się w 
je j historię.

Pod  tym  hasłem obradował w7 so­
botę okręgow y Z jazd  Polsk iego T o ­
w arzystw a K ra joznaw czego, w  k tó­
rym  wzię*i udział prezes zarządu 
głównego ob. K ołodzie jczyk , sekre­
tarz zarządu ob. Straszewski ora? 
przedstaw iciele z E.bląga, Poznania, 
K a tow ic  : innych m iast Polski.

P T K , jak  w iadomo, posiada sw oie 
p la c ó w k i'w  całej Polsce. Obecnie 
przystępuje do zorganizowania okrę 
gu dolnośląskiego. Dotychczas pow-. 
stały już p lacówki kra joznaw cze w e 
wszystkich w iększych miastach na 
Ziem iach Odzyskanych —  m iano­
w icie w7 Legn icy, Św idnicy, W a ł­
brzychu, K łodzku na i naturalnie 
w e  W rocław iu, gdzie stw orzył od-

JUfrwt * **4. b. a cio m u -

   w ^ fz e g a u ic z e
’ o okresie zaciem niania w  cza- 

w o jn y  pozostały w e  W rocła- 
znaki ostrzegawcze w  postaci 

ą farbą  w ym alow anych  pa- 
7 na mostach, „w ysepkach " 
m w ajow yeh  itp.
Yojna się skończyła, ale za­
winienie w  bardzo znacznym 

pozostało. B iałe pasy za 
ukały, bo szarugi zm yły 
l  już n iejednokrotn ie no- 

vano w ypadk i najechania samo 
>du na n iew idoczną wysepkę. 
: obyło się też bez śm ierte l­
ni wypadków7.
Pysepki w  ciemnościach stra- 

autom obilistów. 
zadko kto zna tak W rocław , 

o  każdej w ysepce w iedzieć, 
też trochę m gły w  powietrzu 

rob i jazdę niebezpieczną, 
r naw et ktoś stoi na w-ysepce, 

ca, k tóry je j  nie w idzi, my 
ktoś w yczeku je na jezdni, 
wpadnie na kraw ężn ik  w y  

?ki, traci panowanie nad kie- 
vt> k:ą i trudno go w in ić  póź- 
:j o potrącenie stojącego. 
Aysepki, n ie obm aiow ane far- 
—  to puiapki w7 ciemności, 

rteż dla bezpieczeństwa ruchu 
tleży albo obm alow ać w7ysepkę. 
bo ośw ietlić  tn iejsce niebez- 
iccznc.

SU ŁE K

Bank płaci za meble poniemieckie
O  fa r tu  « fo  p iu t n ih ó u

Do użytkowników, którzy otrzymali 
nakazy płatnicze za m eble poniemisc 
kie nadeszły oferty od Dolnośląskie­
go Banku Spożywczego — oferty do 
zapłacenia całej należności za meble 
w OUL o od warunkiem, że użytkownik

pewne przedmioty odstąpi Bankowi 
wraz z prawem wywiezienia dwóch 
sztuk z Wrocławia.

Ne spłatę należności OUL udziela 
również pożyczek KK O  m. Wrocławia 
oraz KK O  pow7. wrocławskiego.

O naszych wfEacti I domach
radzi zjazd starostóui lue W roclauiii

den złoży sprawozdanie ze Zjazdu lio  
m isji dla Badań Promieni Kosmicz­
nych Międzynarodowej Unii Fizyk, 
Czystej i Stosowanej, który odbył się w 
zeszłym miesiącu w  Krakowie. Zarząd 
Towarzystwa Fizycznego zaprasze za­
interesowanych do rczięc.a udziału w7 
posiedzeniu.

(Za). W  dniu 4. 11. b. r. rozpoczyna 
swoją działalność Oddział Wrocław­
ski Polskiego Towarzystwa Fizyczne­
go. O godz. 17-tej w małej sali wykła
dowej, pokój 321 Zakładu Fizyki
w  gmachu Politechniki, odbędzie się 
pierwsze posiedzenie naukowe Tow7a- 
rzystwe. Na posiedzeniu mgr. Ingar-

P ro m ie ii^ kosmiczne n a  posiedzeniu naukowym
Polskiego Tou1. Fizycznego uie Wroclauiiu



Spór o powietrze
Najłće<tniejsse Jzeei W arszawy 

•pędzają okres kolonii letnich i je- 
•iennyck w pięknej miejscowości 
dolnośląskiej — Obornikach Ślą­
skich w ośrodku „Syrena". Zarząd 
si m. W arszawy, w trosce o swe 
dzieci, wydzierżawił od miejscowe­
go Sanatorium budynki, położone 
w pobliża lasu szpilkowego, należą 
cego do Państwowego Nadleśnic­
tw i Obora ki.

Na mocy zawartej umowy dzier­
żawnej wspomniane budynki prze­
ją ł Zarząd st. m. Warszawy m  
przeciąg Jat pięciu z tym, że zobo­
wiązał się przeprowadź ć w budyn­
kach remont kosztem 230.000 • zł. 
Od chwili zawarcia umowy i ob­
jęcia przez Zarząd Miasta W ar­
szawy budynków sanatoryjnych n e 
spłynęło jeszcze lat dwa, a dzier­
żawca włożył w remont budynków 
przeszło dwa m iliony zł i  nieza­
leżnie od tego opłacał t.zw. „taksę 
klimatyczną11 od każdego dziecka 
po 25 zł. miesięcznie. Sanatorium 
pobierało miesięcznie niejednokrot­

nie do 15.000 zł. za... powtetrac o- 
boimickie od biednej dziatwy na­
szej Stolicy.

Dzierżawa dzierżawą, ale *  ja ­
kiego tytułu płacić od biednych 
dzieci za powietrze? Czy włożone 
dwa m iliony zł. w remont wydzier­
żawionych budynków w ciągu nie­
spełna dwu ła t —  to mało za zu­
żyte przez dzieci warszawskie po­
wietrze? -

Z lego słusznego zresztą założe­
nia wychodząc. Zarząd st. m. W ar­
szawy wstrzymał od maja b.r. 
wpłaty owej ..taksy klimatycznej". 
7 o to powstał spór! Zarząd Uzdro­
wiska i Sanatoriów w Obornikach 
Śląskich, który z „taks klimatycz­
nych" ciągnął poważne dochody, 
w!e może pogodzić- się z faktem ich 
utraty, a ń e  mając żadnej podsta­
wy i możliwości przymusowego 
ściągnięcia „należności", ogranicza 
się jedyne do metody straszenia 
kierownictwa „Syreny" i... przysy­
łania mu nakazów płatniczych.

Sprawa t.zw. ..taksy klimatycz­

nej" w Obornikach Śląskich Jest
dość problematyczna. Czy bowiem 
Zarząd Uzdrowiska 1 Sanatoriów 
istniejący w Obornikach Śląskich 
li tylko fak-o biuro, ma prawo po­
bierań a owej taksy? Czy ńe 
tylko dzieci warszawskie, przeby­
wające w Obornikach Śląskich 
przez okres dłuższy, ale i każdy 
zatrzymujący się tu chociażby na 
24 godziny musi opłacać ową tak­
sę? Nie ulega wątpliwości, że 
„taksę klimatyczną" opłaca się w 
rńej.scowośc:aCh kuracyjnych, je­
żeli w takiej miejscowości istnieje 
uzdrowisko czy sanatorium — nie 
może to jednak mieć zastosowania 
w Obornikach Śląskich, W których 
sanatorium dopiero w przyszłości 
ma być Uruchomione.

Na razie spór trwa. Rozstrzyg 
ną go aż..._ trzy czynniki rządowe, 
do któweł' sprawę tę skierowano.

J. K W .

POCIĄG -  WIDMO
straszy na linii W rocław  — Świdnica

Ś W ID N IC A  (E Z ) Mieszkańcy 
miasteczek położonych przy linii 
kolejowej W rocław  —  Sobótka —  
świdrlica. ze zdumieniem mogli w 
uoćy z 30 na 31 ub. miesiąca sły- 

',-ć i widzieć pełznący pociąg oso­
bowy.

W  nocy żadne pociągi na tej lin ii 
s i  kursują. Czyżby w*ęc chodziło
0 f.orttsg .wldnrot

Nie. Po  prosta pociąg, który w y­
jechał z-W rocław ia o godz. 18-ej 
przyszedł do Świdnicy o godz. 3-ej 
nad ranem. 50 km w  9 (słownie 
dz-.ewięć) godzin' Nowoczesne tem­
po 20 wieku! Na każdej stacji po­
stój trwał godzinę i dłużej!

W  pewnym momencie pociąg 
utknął w szczerym pola i stał tak 
długo, aż pojawiła s ę nadjeżdża­
jąca tym samym torem lokomoty­
wa. W śród pasażerów wybuchła 
nieopisana panika.

Ludzie zaczęli wyskakiwać z wa- 
nów i ucekać, jak najdalej od

toru. Do katastrofy szczęściem nie 
doszło. Przeciwnie, lokomotywa po­
pchała „pociąg - widmo" do następ­
nej stacji. Dalej an: rusz. Znowu 
dłuższy postój (w  ńeopalanyćh 
wagonach!), aż wreszcie przysła­
no parowóz ze Świdnicy i podróż 
szczęśliwie została zakończona.

Podobno w'nna wszystkiemu by­
ła lokomotywa pociągu, nadająca 
się do natychmiastowego przenie­
sienia w stan spoczynku. A le  dla­
czego zaprzęga się takiego grata 
do pracy? -Już poprzedńego dnia 
doprowadziła ona pociąg ze Świd­
nicy do W rocławia z opóźnieniem 
czterech godzin i można było się 
Spodziewać, że w nasiennej podró­
ży stan jej zdrowia jeszcze się po­
gorszy.

Chyba istnieje jakaś kontrola 
techniczna parowozów?

I  ktoś przecież mnsi być odpo- 
wieazialny w Dyrekcji Kolejowej 
ża jej należyte funkcjonowanie i

Książka zazaien

S iit i is iP - r a s o w a  unosi m l m M i n  miasta a lieppiiwosi
TT naszej ,.Książce zazalen" ża­

rn (szczamy listy ludzi, którzy zaz­
wyczaj skarżą s>ę na, ,.icładze“ , jeś 
li się tak popularnie wyrazić moż­
na. A le czasem... właśnie dzisiaj za, 
mieszczamy list burmistrza m. Gło 
grata —  Fryszczyna, w którym  
skarży się na... skargi mieszkańców
Głogowa na brak wody.

„Mieszkańcy Głogowa dość często 
upominają się o wodę, choć wiedzą, łe  
ąs proc. zniszczeń w  mieWie odbiło 
się także na zakładzie wodociągowym. 
Główny wodociąg, położony na pra­
wym  brzegu Odry na tzw. wyspie 
nie może na skutek zerwania mostów, 
przez które przechodziły rurociągi, do 
starczyć wody do głównego zbiornł-

KRONIKA
Dcinego Stasica

* 68:568 Polaków mieszka 1 pra­
cuje dziś w  pow. dzierżoniowskl 
Ziemi ornej jest tu 58.073,36 ha. 
Przeważają gospodarstwa do 20 ha. 
Akcja uwłaszczeniowa na ukończe­
niu.. Koni w  powiecie — 3.178, krów
— 6. 446, świń —  50.094, kóz i owiec
— 1.731. Przoduje gm. Jordanowo 
i gm Łagiewniki.

* 40.009 kg białych nici produku­
je miesięcznie Państw. Bielami*

/Lnu ,.Włókno" na Podgórzu w  „czar 
aym" Wałbrzychu.

* Robotnicy świdniccy zaprotesto­
wali przez Zw. Zaw. przeciw bez- 
ulgowej tabeli czynszów.

> Kino „Gdynia" w- Świdnicy zo­
stało zamknięte, ponieważ budynek. 
w którym się mieści, grozi zawale­
niem. (wd)

ka, położonego na wzgórzu na lewym 
brzegu Odry. W  prawdzie jeden most 
ma być jeszcze w  bieżącym roku od­
dany do użytku, ale główny zakład 
wodociągowi’ nie wyprodukuje tak 
szybko 175 cbm na godz. wody do pi 
oia, tym bardziej, że szabrownicy nie 
mało w  nim szkód wyrządzili.

G łogów jest zatem zmuszony pobie 
rać wodę do picia I do innych celów 
* Brzostowa, Paulinowa i Górkowa, 
jak to miało miejsce do 1909 roku.

Urządzenia wodne w Górkowie skla 
dają się i  9-ciu studzien, jednej komo 
ry rozdzielczej i 4-ch filtrów . Pojem 
ność zbiornika wynosi 2S0 cbm. W o­
da dopływa do miasta przez 225 mm 
rurę na skutek spadu.

Paulinów ma 10 studzieó rurowych 
ze zbiornikiem o pojemnośei 170 cbm. 
I  woda dopływa do miasta prze* 130 
mm rurę.

Woda z Brzostowa, pochodząca z 9 
studzien, położonych na środku wsi, 
dopływa do miasta w  stanie nieczy­
stym.

Dwie studnie przy ul. L ipow ej w 
Głogowie nie wschodzą w  rachubę. Za 
kład w  Żerkow ie Górnym, obejmują 
cy kilka studzien ze zbiornikiem • 
pojem. 250 cbm i małą stacją pomp, 
pędzoną lokomobilą o sile 8 — 1® IIP  
będzie w  najbliższym czasie, urucho­
miony, ponieważ dopiero teraz oirzy 
ma! Zarząd M iejski na ten cel nieco 
pieniędzy.

Jak z powyższego wynika, sprawa 
nie jest łatwa, Głogowianie przeżyli 
ciężkie czasy, ale nigdy na skutek 
braku wody. Jeśli od czasu do czasu 
woda nie d-c^odzi do czwartego pię­
tra, to i ta bolączka będzie kiedyś na 
leżała do przeszłości. Tylko cierpli­
wości.

Tym razem burm istrz ma chyba 
rację. Sądzimy, że przyznają mu 
ją nawet... Głogowianie —  miesz­
kańcy li tych pięter. ( wd).

Praszek pomidorowy
na eksport

NO W A SÓL (bp) Fabryka kon­
serw w Nowej Soli, która tło nie­
jawna wytwarzała mleko w prosz­
ku. w roku przyszłym przejdzie na 
produkcję proszku pomidorowego, 
Prace próbne ukończono już z wy­
nikiem pomyślnym.

Proszek pod względem barwy i 
smaku odpowiada wymaganiom. 
Produkowany będzie głównie na 
eksport.

Pożar lasu
GŁOGÓW. — W Banowie (pow. 

głogowski) wybuchł ńocą pożar w 
łesie. Dzięki natychmiastowej akcji 
Ochotniczych Straży Pożarnych z gro 
mad: Wierzbowic, Biazowa i Byto­
mia Odrzańskiego pożar nie rozsze­
rzył się na większe przestrzenie o- 
koMcznych lasów. Spaliło się zaled­
wie 3 ha lasu państwowego.

P o a t l ę t o / f

ze od 2 di 9.XI. jest „Tydzień

OboIflKowe zimne ognie
dostarcza hurtownie

W. Diitizflski
K R A K Ó W
ul. Łokietka 23 
telefon 536-79

K 4314

Ogłoszenie
Zarząd Miejski w Kątach .Wroc­

ławskich poszukuje od zaraz fa ­
chowca, w  celu uruchomienia i pro­
wadzenia Gazowni Miejskiej.

Mieszkania zapewnione. Warunki 
do omówienia na miejscu.
11070 Zarząd Miasta:

si m m  m y  cieli®
m .  W r o c ł a w i a

W  cela zapewnieni* m ożliwi* reguktrnej doiła w 
elektrycznej i wynikającej stąd potrzeby jak najwięk  
szćzędności. Dyrekcja Elektrowni Miejskiej na. W roc
wiadamia, że:

1. Zabrani* się używani* energii elektrycznej dl* egrzew 
pomieszczeń (piecyków elektrycznych) od dnis 1. 11.4 
29.2.48. Niestosu jąc* si* do powyższego zarządzenia 
dzie wylączt y i pozbawiony korzystania z energii » 
tryeznej na ńr*ęc,ąff 3-ch miesięcy.

2. W zyw a się wszystkich odbiorców* by w  swym w I mh 
dobrze zrozumiałym interesie, '■losował! jaknajdaiej b  
oszczędności w  nżywnnltt energii elektrycznej' W g f I r  
szczytowego obciążenia, tj. od godz. 7 do 10 | od zw 
do godz. 22-ej. a w  szczególności w  używania w  lyefe 
dżinach wszelkiego rodzaja grzejników, (kuchenek, im 
ków> żelazek itp.).
> ile by odbiorcy nie stosowali się ri« tego wezwania 

rekeia może być zmuszona do wprowadzeni* dałszye 
ciążliwych dla odbiorców ogcńnićzeń.

3. Od dn. 1.11.47 zostaje wstrzymane przyjmowanie i 
szeó od nowych odbiorców i powiększenie zadek! jrow  
mocy przez już przyłączonych odbiorców.
Jednocześnie Dyrekcja Elektrowni Miejskiej przepon

że w razie stwierdzenia faktu nielegalnego pobofu euer^  
lektrycznej bib samowolnych manipulacji przy urząd 
elektrowni, dany odbiorca, jako szkodnik gospodarki t 
tycznej, poza skbrowaniem  jego sprawy na drogę sądc 
stanie pozbawiony możliwości korzystania i  energii e leau, 
nej na przeciąg 3 miesięcy.

DYREKCJA E L E K T R O W N I MIEJSKIE. 
K-4284 m . W R O C Ł A W IA

PASY STRAŻACKIE oraz BEZPIECZEŃSTWA 
TyP8 nvl ,wlł

S ŁUP O ŁA ZY, TRZONKI OKUTE '
dos tar c za 
hiutouinie Fn  U . D i Z l I M K

Łołne
K  4315

W Y D A W N I C T W O  „ I N T E R P F
Warszawa, M arszałkowska 137 i K raków . G ertrudy

ŚW IĄ TE C ZN E , N O W O R O C ZN E  P O C Z T Ó W K I, 
kalendarze kieszonkowe, term inow e i  bloos- 
kow e, gry. książeczki obrazkow e, wycinanki,
m akatki. K

Państwowe Zakłady Przeróbki Wtesia
u;e W roc ław iu  ul. Kaszubska 16 (obok Pomorski

ogłaszają PRZETARG
na sprzedaż samochodu trójkołowego «TEMP<

Oferty należy składać w  zam knięiyo* kopertach w sekrełaeła-eie Ż 
dów do dnia ló  listopada 194T r.

Komisyjne otwarcie ofor* nastąpi dnt* 18 Hutopad* 1947 ». w  b;
Zakładów.

Samochód można oglądać codziennie w  godzinach od 10-te) lo  1. 
Dyrekcja zastrzega sobie prawo dowótaog* wyboru oferenta i  ustiewsżr 
nia przetargu bez podania powodu, K  4;

O G Ł O S Z E N IA  D R O B N I
HAiTOI.OWE

SPRZEDAM  pierwszorzędne nowe. du 
że futro popielicowe. Wiadomość: Ru­
ska 36 p. Zandere (w sklepie). 10995

Ks. Dr BARTŁOMIEJ SZELC
ze Zgrom . K s ięży  M isjonarzy, adm. par. św. Józefa  w e  W rocław iu
zm arł dnia 1 listopada opatrzony św. Sakram entam i w  w ieku

la t 73.
Nabożeństw o żałobne odpraw ion e zostanie dn. 4 bm, o  godz. 8 ra­
no w  kościele par. św. Józefa  w e  W roc ław iu  u l K rakow ska 44/46 
Pogrzeb  odbędzie się w e  środę dnia 5 hm. o godz. 9 rano w  ko­

ściele  par. W roc ław  —  Oporów.
K S IĘ Ż A  M IS J O N A R Z E  —  W R O C Ł A W

SKLEP bardzo ładny, pierwszorzęd­
ny punkt, śródmieście odstąpię za 
zwrotem kosztów. Zgłoszenia: „Słowo 
Polskie" pod „Kupiec". 11630

SKLEP do odstąpienia w  centrum mia 
sta. Wiadomość: Plac Solny 20 (galao 
teria) od godz. 10 — 12-tej i  od lo — 
17-tej. 11017

SPRZEDAM  serwis obiadowy na 12 
osób. Model (Rosentha 1). Gaj owa 47, 
I I  p. prawo. 11066

SKLEP duży w dobrym punkcie do 
odstąpienia. Wiadomość: Kniaziewicża 
4 m.' 6. U040

O KAZJA. Samochody ciężarowe, oso­
bowe różnych marek z prawem włas­
ności i części samochodowe z demobi­
lu sowieckiego po najniższych cenach 
sprzedaje Okręgowy Urząd L ikw ida­
cyjny — Wrocław. Fredry 6. K-4311

RĘCZNĄ bormaszynę i  kratę na okno 
okazyjnie sprzedam. Wiadomość: Gra­
biszyńska 14. 11032

SPRZEDAM  wilka 6-miesięcznego, czę 
ściowo tresowany oraz koni* na bie­
gunach — skóra cielęca, ul. Mikołaja 
Reja Nr. 17 m. 5, od godi. 1T — 18.

11021

SKLEP rzeźniczo -  wędliniarski do­
brze prosperujący z chłodnią, warszta 
tem 1 mieszkaniem sprzedam. Oferty: 
„Słowo Polskie" pod „Tanio®, 1105”

SKLEP przy ul. Kazimierza W ielkie­
go 46 przy Świdnickiej, do odstąpieni* 
za małym zwrotem kosztów. O ferty: 
„Słowo Polskie" pod „Lokal w  śród­
mieściu". 11042

CENTRUM Bydgoszczy, sklep dobrze 
prosperujący do odstąpienia. Do obję­
cia 'potrzeba 1.200.006. Zgłoszeni*: 
„Par", Bydgoszcz, A l. 1 Maja 16.

K  4305

W Ę D ŁlN lA R N IĘ  z warsztatem i  -ciesz I 
kaniem odstąpię. Zgłoszeni** „Słowo ; 
Polskie" pod „11073". 11073 |

CERATĘ hurtowo dostarcza Dom Han 
dlowy, Kraków, Gołębia 6. K  431#

Z Ą K Ł A D  fryzjerski damsk* -  męski, 
odstąpię. Jaworzyna Śląska, Wolności 
nr. 17. K  431T

ZGUBY —  UNIEWAŻNIENIA
ZAŚW IAD CZEN IE  rejestracyjne wy­
dane przez RKU  Ostrowiec Święto­
krzyski na nazwisko ppor. Sawicki 
Ignacy unieważnia się. 11016

U N IE W A ŻN IA M  zgubioną kartę RKU 
kartę odzieżową, świadectw* szkolne, 
prawo jazdy traktorzysty, metrykę 
urodzenia, zaświadczenie zameldowa­
nia, dowód powrotu x Niemiec na na­
zwisko Jezierski Franciszek, Brzesko, 
Nowa Wieś, pow. Wołów. 109T8

U N IE W AŻN IAM  zgubiony dowód » -  
sobisty, wyciąg metrykalny, wymel­
dowani* ■ gminy Ścinaw* n* nazwi­
sko Kaatówn* Z o «* ,  Turów, pow. W o­
łów. M W *

U N IE W AŻN IAM  skradzioną kem 
wydaną prze* Zarząd M. Lublina 
tymację Izby Przemysłowo Kan 
Wrooiaw, Radomski Alekawide

U N IE W AŻN IAM  stałą leg 
PPR  Nr. 283474 wydaną na i 
Woźniak Józef, Jeleni* Góra,
23/24.

U N IE W AŻN IAM  zgubiony ode 
meldowani* RKU  ita nazwisko
Augustyn.

I U N IE W AŻN IAM  zagubioną ka 
i stracyjną RKW n* nazwisko 
j 3ogusław.

U N IE W AŻN IAM  zagubioną lef 
bową Zarządu Miejskiego V. 
odcinek zemeld., legit. kinową 
Związku Zawodowego na n* 
Statuck* Stefania, Worcell* 7.

U N IE W A ŻN IA  aię zagubiony
Nr. 001817 wystewiony prze* 
nat Wydziału Rolnego n* i 
Kuczyński Zygmunt.

U N IE W A ŻN IA M  skradzioną 
petriacyjną wydaną Kute* 
sł*« Ja* Połoństó.

U N IE W AŻN IAM  zgubie® 
stracyjną RKU a *  nazwi 
3 fa*iisław.

UNHSW AŻNIAM zagub
treści: „Państwowe
Ziemskie Zarząd Otar. 
rzełnia Rolnicza Wilczó 
lawy pow. W rocław". % 
nŁ

c f o W O  PO LSKU ?

UNIEWAŻNIAM kartę ewafcttacrjną | 
Hi. l l f lf lł  ŁLiAU^ai H ote l -^11015



YM skradzioną ksiąśeet- 
, R K U  W rocław, legity- 

Inwalidów Wojennych 
wiskc Nlzlulko Konstanty.iioei
A Ż N IA M  skradzione dokumen 
łcrwiako Jan Walla zamieszkały
szo wicach. 11065

a ŻN IAM  zgubioną książkę woj 
zaświadczenie zdemobilizowania 
. Odzn. „Grunwaldu", za^wiad 
na dwa ordery, opinię wojsko- 

Bąk Józef, wieś Skarbiszów, 
ąbrowe, pow. Niemodlin.

11054

'.ŻN IA M  kartę rejestr. BKU 
,vice — Socha Marian, Stano 

<- -•-> pcw. Świdnica. K  4302

IEW AŻN IAM  zgubioną legitymację 
żbową PK P  Nr. 23406 —  Kściuczyk 
biete, Jaworzyna Śląska —  1 Maja 
7-a. K  4302-a

/"IEWAŻNIAM zgubioną książeczkę 
•jakową, odcinek zamelu wania na 
izwisko Dobrzański Tadeusz, W ro- 
sw —  Staśłowice. K  4304

UKIBW AZNIAM  edeineJt wymeldowa­
nia, fotografię poświadczoną prze* 
adm. domu i Komisariat MO, «eśw. 
"pracy, metrykę urodzenie wydaną M  
nazwisko Kasztanowska Jadwiga.

K  4325

U N IE W AŻN IAM  skradzioną książecz­
kę wojskową wraz z portfelem  i  go­
tówką w  pociągu na stacji Częstocho­
wa na nazwisko Beńka Mieczysław. 
Uczciwego znalazcę proszę o  zwrot — 
Berlinek, Różana 4, pow. Myślibórz.

K  4329

U N IE W AŻN IAM  zgubiony dowód oso­
bisty, książeczkę wojskowa, i kartę 
przesiedleńczą na nazwisko Mikulski 
Antoni, Podjenin, pow. Gorzów.

K  4330

U N IE W A ŻN IA M  zgubione świadectwo 
ukończenia kursu ślusarskiego, legity 
mację służbową, odpis metryki uro­
dzenia oraz dowód osobisty na nazwi­
sko Czternastek Józef. K  4323

EW AŻN1AM  zgubione zaświadczę 
RKU  wydane w Kłodzku na naz- 

ko Malicki Adolf. K  4306

1E W A ŻN I AM  zagubiony dowód o- 
sty na nazwisko Jarząbek Maria.

K  4300-a

IE W A Ż N IA M  kartę rejestracyjną 
U N ow y Tomyśl, zaświadczenie za 
idowainia w  strefie pogranicznej 
Sowa — Zakrze na nazwisko Gracz 
ons. K  4306-b

U N IE W AŻN IAM  legitymację ekademi 
cką Nr. 316 na nazwisko Laskowska 
Zofia. 11074

lE W / iżN IA M  książeczkę wojskową 
Kłodzko, seria A  nr. 0194711, 
leżenie pasa pogranicznego, od 
zameldowania, dokument ślubu 
H e  zaświadczenia wojskowe na 
ito Pieczarka Władysław.

K  4306-c

IE W A ŻN IA M  zgubione zaświadczę 
i  niemieckie ze Lwowa, kartę ew i- 
ncyiną na motor, zaświadczeń.e 
KU Kłodzko, papiery młynarskie, od 

inek zameldowania na nazwisko K o­
towski Karol. K  4306-d

m d tożsamości ko 
y w  Kalko wicach 
Karol pow. Nysa.

K  4307

>wód tożsamości ko 
/ na nazwisko 5fa-

sienica Górna.
K  4307-a

aro

zgubiony dowód oso 
tll _  zameldowania na nsz 

Kublik Franciszek, Nysa.
K  4307-b

UNIEWAŻNIAM skradzioną kartę 
KU wydaną przez Kościan, kartę 

ieńczą wydaną przez PUR 
wa, odcinek zameldowania 

awa na nazwisko Powroźniak 
anciszek. K  4330

4E W A Ż N IA M  kartę rejestracyjną 
U Warszawa, wydaną na nazwisko 
narzak Zenon. K  4328

IE W AŻN IAM  zgubioną legityma- 
nauczycieiską na nazwisko Musie- 
> Ignacja. K  4327

U N IE W A ŻN IA M  zagubioną kartę re­
jestracyjną RKU  wydań ąChełm Lubel 
ski na nazwisko Przyczyna Bronisław.

K  4322

U N IE W AŻN IAM  zagubioną kartę u- 
jawnieaiia, legitym ację ZZ i PPR  — 
Hryniew icz Janina —  Dzierżoniów.

K 4321

U N IE W AŻN IAM  zgubioną legitymację 
Bratniej Pomocy Nr. 5031 ta  nazwi­
sko M ieczysław Chmiel. 10992

U N IE W AŻN IAM  legitymację bratnia­
cką 1 legitymację akademicką Nr. 37 
na nazwi A-o Poma reńska Halina.

11075

U N IE W A ŻN IA M  zgubione dokumen­
ty : kartę ewakuacyjną i  kartę pohoro 
wą Birecki Józef, Szydłowice, pow. 
Brzeg. 11077

LE K A R S K IE

W  CHOROBACH W ENERYCZNYCH 
I PŁC IO W YCH  przyjmuje LEKARZ 
JANUSZ LE SISSK I codziennie od 
3—6 W ROCŁAW , CHROBREGO 20.

K-4313

W O L N E  PO SAD Y

KONKURS Zarząd Miejski w  Żarach 
k/Żagania woj. wrocławskie ogła­
sza konkurs na stanowiska: a) K ie­
rownika rachuby, h) Kontrolera. 
Wymagane kwalifikacje: Ad a) 1) 
Co najmniej kilkuletnia praktyka na 
stanowisku kierownika rachuby 
(rachmistrz) Zarządu Miejskiego, po 
parta odpowiednimi świadectwami 
względnie zaświadczeniami o prze­
szkoleniu na kursach samorządo­
wych. 2) Obywatelswo polskie. Ad 
b) Kilkuletnia praktyka na stano 
wiskach kierowniczych samorządu 
miejskiego (sekretarz, rachmistrz). 
2) Obywatelstwo polskie. Do obu 
stanowisk przywiązane jest uposażę 
nie wedle grupy V III norm obowią 
żujących w samorządzie miejskim 
wraz z dodatkiem zachodnim. Ponad 
to Zarząd Miejski zapewnia przyie- 
tym kandydatom z licznymi rodzi­
nami mieszkanie do 3-ch pokoi 
kuchni. Miasto Żary liczy, ponad 15 
tys. mieszkańców, posiada 2 gimna­
zja i licea dla młodzieży i doro­
słych oraz szereg szkół przysposo­
bienia zawodowego i jest siedz:bą 
kilku Zjednoczeń Przemysłowych 
Zgłoszenia osobiste przyjmuje Bur­
mistrz, — pisemne kierownik Kan­
celarii Ogólnej.

Burmistrz 
K  4312 Mieczysław Soehajski

ALEKSANDRIA

AUTOCHTONKĘ przyjmę do posług, 
dobre warunki. Lompy 23 —  6. 11020

KSIĘGOWEGO (księgową) na zastęp­
stwo od 1. listopada przyjm .e młyn 
„Społem " nr. 1., Sw idn in . K-4"3S

KU CH ARKĘ -  gospodynię do dwóch 
osób przyjm ie od 1. listopada Bsrań- 
*ki, Świdnice, Westerplatte 2.

K-4340

POSAD PO SZUKUJĄ

R U TYN O W A N A  siła kupiecka przyj­
mie kierownictwo fili i piekarskiej lub 
rzeźnickiej. W.adomość: Wrocław, ul. 
St. Dubois 23 m. 5. 10911

M EC H AN IKA  kotłowego znającego się 
na robotach Instalacyjnych zatrudni 
od zaraz Komunalna Kasa Oszczęd­
ności Miasta W rodew ie. Rynek 9/11

10958

PAŃ STW O W A Odlewnia Żeliwa i Me­
tali, Wrocław. Żmigrodzka 143 (Kar­
łowice) zatrudni wykwalifikowaną si 
łę biurową z gruntowną znajomością 
buchalterii, warunki wg. siatki płac 
dla przemysłu Motelowego. Zgłaszać 
się w biurze personalnym. 11036

PRACO W NIC A domowa do młodego 
małżeństwa potrzebna. Curie - Skło­
dowskiej 43 m. 5. . 10882

PO TRZEBN A od zaraz pomoc domo­
wa na dobrych warunkach „Steno“ . 
Wrocław, Świdnicka 5. 11047

STARSZEGO doświadczonego k ierow­
nika biura poszukuje Opieka Zdro­
wotna nad Młodz. Akademicką. (IX  
lub V I I I  grupę upos ). Zgłoszenia oso 
biste, codziennie od 8 —  11 przy ul. 
Pasteura 8. 11067

2 KSIĘGOW YCH poprowadzi w go­
dzinach popołudniowych księgowość 
małych przedsiębiorstw handlowo - 
przemysłowych. Zgłoszenia: „Słowo
Polskie" —  11005

URZĘDNIK bankowy ze znajomością 
księgowości 1 maszynopisania, poszu­
kuje pracy. Zgłoszenia: „Słowo Pol­
skie" pod „11051". 11031

IN TE LIG E N TN A  energiczna, znajo­
mość wszelkich prac biurowych, fran­
cuskiego, niemieckiego, praktyka, sa­
modzielnie prowadzi biuro, szuka pra 
cy od zaraz. „Słowo Polskie" pod ,.Se 
kretarka". K  4318

N A U K A

R U TYN O W A N A  korepetytorka udzie 
la lekcji w zakresie gimnazjum. — 
Świętokrzyska 57 m. 13, róg Prusa i 
Żeromskiego. 11033

LOKALE
IN TE L IG E N TN A  urzędniczka *  mat­
ką poszukuje pokoju umeblowanego z 
używalnością kuchni. Oferty proszę 
pod „Księgow a" do „Słowa Polskie­
go". 11058

W A R S ZA W S K IE  nowoczesne kraw ie­
ctwo, ceny niskie. B. Prusa 62, sklep.

11013

P O S Z U K IW A N IA  IłO D Z IN

GOŁĘBIOW SKIEGO Edmunda ostat­
nio zamieszkałego w Piotrkowie, L i­
manowskiego 20 poszukuje żona Hen­
ryka Gołębiowska. ^Wiadomości kiero­
wać: Jel. Góra, Sobieskiego 49. K  4325

M ISZTU R  Maria z dwiema córkami po 
szukuje męża Misztura Antoniego, 
kto by wiedział o miejscu jego pobytu 
proszony o wiadomość: Misztur Maria 
gr. Zebrzydćw. gun. Marcinowice, pow. 
Świdnica. K  4341

HO 2.NE

TR A N S PO R TY  samochodowe. D.P.S 
Wrocław. Nowowiejska 20/22. tel 3032

10677

JA B ŁK A  hurtowo nabyć można w 
Spółdzielni Zielarskiej, Samopomoc 
Chłopska — Oławska 42. 10969

PIÓR wiecznych fachowa naprawa
wszystkich systemów. Spe'jaln iść ,.Pe 
likeny". Wroneeki. Traugutta 69 I p

K 3921

K O ŁD R Y  i materace przerabia i po­
krywę Marian Mleko. Wrocław, Rzeź­
nicza 4. 11004

T Y S IĄ C  złotych nagrody. Zagtn.Rl^ma
ly  jamnik (suczka) brązowa. Webi się 
Bimbusia. Odprowadzić: ul. Kośeiusz 
ki 32, dozorca. 11019

U RZĄD  W ojewódzki Wrocławski u-
dzie lił ob. Borensteinowi Janowi za­
mieszkałemu w  Cieplicach Śląsk ich- 
Zdroju zezwolenia na zmianę rodowe­
go nazwiska Borenstein na nazwisko 
Boremski. Zmiana nazwisk* rozciąga 
się na żonę petenta M arię z domu Ka 
delską. 10792

U RZĄD  W ojewódzki Wrocławski u-
dzie lii ob. Schatzowi Maksowi łam iesz 
kalemu w e Wrocławiu, Traugutta 84 
m. 5 zezwolenia na zmianę nazwiska 
rodowego Schatz na nazwisko Skerbiń 
ski i  imienia Maks na im ię Tadeusz. 
Zmiana nazwiska rozciąga się na żo­
nę Frydę oraz nc małoletnią córkę Da 
nutę. 9034

U RZĄD  W ojewódzki Wrocławski u -
dzie lił ob. Griabaumowi Ohuna-Ber 
zamieszkałemu w e W rocławiu Ptasie 
11, zezwolenia na zmianę rodowego 
nazwiska Grinbeum ne nazwisko Gra 
bowski i  imion Chuna-Ber na imiona 
Bogdan - Antoni. 10464

NO W O O TW ARTY Zakład Krawiecki 
St. Stachowiak — Wrocław, ul. Oław­
ska 81. I. p. — Mody męsko-damsk,e 
wykonuje solidnie i  w terminie.

11078

TR A N S FO K TT  — EKSPEDYCJA . yb
ko — solidnie. Biuro „Treosdal", W ro­
cław. Świdnicka 10. K-4313

STUDENT szuka pokoju umeblowane­
go, cena obojętna, przyjm ie korepety­
cje. Zgłoszenia pisemne do „Słowa 
Polskiego" pod Nr. „4609 ". K  4310

Z A K Ł A D  Fryzjerski został otwarty w 
Mirsku przy ul. Betleja 2, Stawiarsk; 
Edmund. K  4324

ELEKTRYCZNOŚĆ, instalacje na siłę
i. światło — zakłada przedsiębiorstwo
W iktor Nimas i Bolesław Mokrzycki.
■Wrocław, ul. Rejtana 1. K  4317

CENNIK OGŁOSZEŃ 
Ogłaszania w tekście (przy *ze- 
rokości 1 szpaity) do 100 mas 
50 zł. za i mm; od 101 do 200 — 
80 zł. za 1 trem; powyżej Mil 
jvtd 70 zł. za mm. Za tekstem 
d-* 100 mm — 35 zł za m m  od 
101 do 200 — 45 zi. za m/m po 
wyżej 200 55 zł za 1 mm Nakro- 
U>a! dc 50 mm — zł. 50 za 1 
m/m od 51 do 100 — 40 zł. i*  1 
m/m. od 101 do 150 HO a  «  1 
mm; powvżej 150 mm 30 li. za 
1 m m  Ogłoszenia drobne: Po­
szukiwania rodzin, osobiste 1 u 
meważnie-nia 15 ił. za słowo 
Handlowe — 20 zł. słowo, po­
szukiwania pracy 10 zł za słowo 
Zastrzeżenie miejsca: Za tekstem 
50*V w tekście I00*ó drożej.
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VĘzogórA
Opowieść s Czernego Lqdu
u r zyni uważają, że wszy silcie przykrości, jakie tpo- 

biafych, zamieszkałych na Wężowej Górze —  są 
ilotcane zlekceważeniem ich ostrzeżeń. N a lot szarań- 
ssczy sporą część plantacji.

’e mimo tego logicznego rozumowania, nie chciało mi 
erzyć, by podłożenie żmijki miało być sprawką boya. 
n do mnie zbyt przywiązany, a zresztą nie potrzebo- 
cnajmniej sam narażać się na przypadkowe śmiertel- 
ąszenie węża. Chcąc się mnie pozbyć, mógł po prostu 
mnie trucizną dosypywaną do j‘edzenia, lub zgładzić 
drobniutko pos ekanymi włóknami bambusowymi, —  
ch nie odkryła by nawet sekcja zwłok. A  zresztą nie 
powodu do tracenia dobrze płatnego zajęcia i znisz- 
t sobie kariery, żaden bowiem Europejczyk n ‘e przy- 
■ boya, na którym ciążyło podejrzenie zabić'a swego 
'awcy.

wszelki wypadek postanowiłem jednak zroh:ć 
Wyjąłem martwą żmijkę ze słoja, zwmąłem ją w 
•k i położyłem pod poduszkę w to samo miejsce 

znalazłem. Moskifierę zgarnąłem tak. by łóżko 
jakbym dopiero co z n ego wstał, tampon 

pręt stalowy schowałem. — Teraz należało do- 
kiedy służba przychodziła z campu. 

łem na zegarek. Była druga w  nocy, —  » « -  
czekać jeszcze trzy i pół godz'ny. 
un na werandę. Noc była ciemna i siąpił 
k, szumąc monotonnie na liściach drzew i na

palmowej strzesze domu. Psy śpiące w budynku kuchen­
nym, poc-zuły mnie natychmiast i przybiegły łasząc się 
do nóg, a małpy wystawiły pyszczki ze swych budek i za­
częły coś w swojej mowie pomrukiwać. Z dołu od strony 
magazynu dochodził zgłuszony odgłos bębenka, widocznie 

■ stróż nocny muzyką skracał sobie oczekiwanie świtu.
Na Górze wężowej oprócz mnie nie było żadnego czło­

wieka. Pierwszy raz zrobiło rei się dz wnie nieprzyjem­
nie, pomyślałem bowiem, że w ra ze  jakiegoś -wypadku 
nie było nikogo, ktoby mi przyszedł z pomocą. —  W patry­
wałem się w c emność panującą wokoło i znowu przejął 
mn'e jakiś niczym nieuzasadniony lęk. Widocznie zda­
rzenie ze żrnijką rozstroiło mi nerwy! Zły na siebie, wsu­
nąłem do kieszeni spodni mały automatyczny pistolet, 
wdziałem gumowe buty i zarzuciłem na ramiona płaszcz, 
—  po czym zamknąwszy psy w pracowni, wziąłem lampę 
elektryczną i poszedłem w sfronę pola ananasów. Z pola 
tego wiodła szeroka droga na łagodny stok, obsadzony 
drzewkami kakao i okrążając górę, przecinała teren 
plantacyjny od północy —  wychodząc na pole pierwsze, 
gdzie znajdowały się magazyny, suszarń'a i domek 
stróża nocnego.

Szedłem wolno, świecąc raz po raz lampą. WT oślepia­
jącym jej blasku widać było-zapalające się nagle na drzc- 
-wach oczy przeróżnych zwierząt —  jarzące się niby dwie 
żarówki. Rozpoznawałem doskonale duże. nieruchome 
prawie oczy lemurów, kryjące się co chwila krwiste ślep a 
zybef, połyskujące rubinowym blaskiem latarnie puhaczy- 
lampartów, lśniące n by brylanciki maleókie oczka pają­
ków. W  jednym miejscu, na wysokości metra od ziemi, 
zaświeciło błękitnym błyskom kilka par dużych oczu — 
były to antylopy pasiaste albo pokrewne im kozły 
leśne, które tu pasły się na smacznych liściach słodkeh 
ziemniaków. Gdybym miał strzelbę, mógłbym z ła1 wością 
zdobyć świeże m ’ęso, ale jakoś nie chciało mi się wracać 
po nią do domu.

Przeszedłszy na drogę przecinającą pole trzecie, usły-

j szałem znów od strony magazynów bębenek. Wsłuchując 
się w jego brzmienie — -zauważyłem ze zdumień em, że ton 
miał wysoki i przenikliwy —  zupełn e nie podobny do 
tonu bębenków używanych przez moich ludzi na camp&oh. 
Owładnęła mną jakaś przemożna chęć zobac-zen a muzy­
kanta i posłuchania instrumentu z bliska. Zgasiłem lam­
pę i starając się Iść możliwie cicho —  posuwałem się 
zwolna drogą -wiodącą do magazynów. Po  chwili, zza 
niewielkiej falistości gruntu, zobaczyłem nikłe światełko 
lampy burzowej, wiszącej przed magazynem i jakby za­
tarte kontury zabudowań. Trzymając się cienia, posuwa­
łem e'ę coraz wolniej i ciszej, aż wreszcie stanąłem tuż 
ce domkiem stróża. Z głębi dochodził miarowy oddech 
śpiącego człowieka, przechodzący czasem w pochrapywa­
nie. Zaryzykowałem króciutki błysk latarką. Na macie, 
pogrążony w glębokm śnie, leżał stróż nocny. Przesuną­
łem się znów kilka krokó-w i znalazłem się pod ocienioną 
ścianą magazynu.

Przede mną zarysowała się szuszarnia. Pod jej ob­
szernym podcieniem błyskało niewielkie ognisko, przy któ­
rym zobaczyłem niewyraźną sylwetkę człowieka bijącego 
w bęlienek. Tony instrumentu były raz ciche, to znów a 
wybuchały gw a łtow n i —  brzmienie jednak było ostre jak 
nóż — przejmujące do głębi. Wstrzymując oddech, prze­
sunąłem się jeszcze kilkanaście kroków i znalazłem się 
w komorze suszarni, gdzie znajdował s'ę ogromny p:ec- g li­
niany. 7. te g ) iideiscn. poprzez ścianę z mat bambuso­
wych, mogłem dokładnie widzieć całe podcenie.

I  teraz dopiero zauważyłem nieco w cieniu drugą po­
stać. Bvła ona praw 'e zupełnie naga i lśniła niby an­
tyczny brąz w czerwonawech blaskach ogniska, Postać 
t*  wykonywała w rytm bębenka jakieś dziwne ruchy, coń 
pośredn-ego między tańcem, a konwulsyjnymi podrygam?. 
Za każdym gwałtowniejszym rytmem instrumentu, —  tań- 
esący podskakiwał do jednego ze słupów podcien a, szyb­
kim ruchem wysuwał rękę wprzód, a potem równie szybko 
dawał krok w tył.

(dalszy ciąg ta tro )

Naczelny: Teofil Witek F-22912 Wydawca: Sp Wy o. „Czytelnik"
akcji 1 Wydawnictwa- Wrocław, ul. Krupnicza 1S — tel. Redakcji 27-55. tel. Wyd. 27-R4 Red Naczelny przyjmuje w  ponłedz+nlki, środy 1 piątki od godziny 12 do IStej. 
Redakcji eodzienzue od 11 — 13. Redakcja za dział ogłoszeń nie odpowiada Prenumerata z odoiorem na miejscu 90 złotych miesięcznie, z przesyłkę pocztowa *7 rt,

i  odnoszeniem do domu 105 rfołych. Druk. Sp, Wyd. Czytelslk" Wrocław, ul. T Kościuszki 49

A rch iw u m  „S łow a  P o lsk iego "

Z A  POKÓJ, z kuchnią zwrócę koszta, : 
lub oddam 3-pckojowe. Wrocław, Ła 
dna 18 m. 1. K  4319 j

IE W A Ż N IA M  kartę rejestracyjną 
"J wydaną w  Radomiu na nazwi- 

o Ośka Piotr. K  432<5


